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Szanse większości centrowo'-lewicow. rosną! 


Zenesz po 


Na tle przesilenia 

śabinetowego. 

(Od naszego warszawskiego korespondenta). 

Warszbawa, 10. czerwca. 
A). Pan Leopotå Skutski się zużył politycznie. 
Miał dużo zalet, jako prezes ministrów: był pra- 
cowitym, systematycznym, znał teren Parlamen- 
taray, mniał się na nim poruszać, ale nie umiał ni 
stromnictw, ni ludzi przywiązać ściślej do swoich 
rządów. Był gładkim, poprawnym, ale nie był im- 
dvwidualmością. W każdym razie był jako prezes 
ministrów więcej wart, niż jego obydwaj po- 
przednicy. Schodzi teraz z widowni. jako czło- 
więk, który z pewnością jeszcze niejednokrotnie 
wróci do władzy. Może nawet prędzej, niż ludzie 


Szanse większości centrowo-lewicowej powiększyły się! 


Wszystkie kluby prócz endeckiej 
Warszawa, 13. czerwca. 
(Telef.) (m). Dzłeń dzisiejszy w znacznym 
stopriu przyczynił się do powiększenia szans więk- 
szości centrowo-lewicawej w Seinie i oparcia na 
niej nowego gabinetu, Oprócz bowiem N. D., której 
w sukurs pospieszył p. Lubaaowicz, wspomagany 
przez satelitów  chrześcijańsko-demokratyczny ch, 
wszystkie kluby sejmowe wypowiedziały się za 
korcepcyą p. Witosa utworzenia większości, obej- 
mującej środkowe ugrupowania sejmowe na lewo 
aż do Socyalistów włącznie. Pewne zastrzeżenia 
poczyniły tylko kiub mieszczański į kluh pracy 
konstytucyjnej, zastrzeżenia te jednakże, które 
terwszeństwo przyznawaly próbie uformowania 


A S A "Up 
przypuszczają i «Mż on sam przypuszcza. Ludzie, gabinetu koalłcylnego i dopiero na wypadek siepo- 


którzy się przyjrzeli z bliska sztuce rządzenia 
państwem, jest w Polsce za mało, by można było 
pozwolić im próżnować. 


'wimżzenią takiej akcyi uznawaty możłiwość utwo- 
rzeuita większości cerntrowo-lewicowej, posiadają 


charakter czysto manifestacyjny. Był to czysto| nąć. można 


Gabinet pana Skułskiego miał w swoim skła- | a Wikransew strone N..Z śl. lzróe 


dzie kiika sił pierwszorzędnych. 

Na ich czele trzeba postawić pana ministra 
kolejówego dr. Partła. Ten profesor politechniki 
twowskiej, „self-made-man“ w  najlepszem zta- 
czeniu tego słowa, zdobył sobie w kołach facho- 
wych warszawskich wielkie uznadie, a w kołach 
pozakolejowych szacunek niepomierny za praco- 
witość inteligentną i bardzo oby'watelsko-patryvo- 
tyczne stanowisko we wszystkich sprawach pań- 
s*twowych. 

Małopolska może być dumną, że wyrobiła ta- 
kiego ministra kolejowego, jak dr. Bartel, 

Natomiast zawiódł zupełnie minister robót pu- 
blicznych, pan Andrzej Kędzior. Wprawdzie za 
iego rządów skończyła się gospodarka tak skan- 


wań, które. a przedewszystkiem zjednoczenie 
mieszczańskie łączy z N. Z. L. wspólny śŚwiato- 


rezkcyi za koncepcyą p. Witosa, 


pogląd w wielu sprawach. Dażenłia Scementowamia 
większości cent'jawo-lewicowej w Sejmie wyma- 
gaja eszcze wielu wysiłków, większcść taka bo- 
wiem bez socyas'Stów jest nierealna, socyałiści zaś 
otrzymali od swoje] rady naczełnej instrukcyę, 
która tytko wówczas poziwała im na współudzia 
w rządzie, jeżeli wprowadzony będzie program za- 
wierający postułaty demokratycznego pokoju, de. 
nrokratycznej konstytucył, Sejmu Jednoizbowego, 
sekwestru zienitopłodów i reform społecziych. 

O ile punkta tych postulatów nie napotkaja 
na zasadniczy sprzeciw innych skoniederowanych 
kiebów, to dotychczasowy i pred wszyst” 
kich ugrupowań włościańskich w sejmie przeciw 
sekwestrowi mie powiuienby budzić naswołów 
peossymistycznych. Ponieważ jednak cłrwiła jest 
poważną i większość przeszkód udało stę już usu» 
oczvkiwać, że i w tym przedmiocie 
spornym zwycięży dobra wola i że znalezione zo- 
stanie wyjście kompromisowe. 


P. P. S$. nie weźmie udziału w gabinecie koalicyjnym! 


Warszawa, 13 częrwca. 

(PAT.) Rada Naczelną PIS. pod kołtemem 
przewodnictwem Moraczewss.egy i Kwapińskiego 
obradowała dziś od godz. 11—2 i od 4- 8 wiecz. 
Na popołudnilowem zebraniu zastanawiano Się 
nad kwestyą udz'ąta posłów soc, w rzadzie. Ko- 
mumikat z cbnad brzmi: 

1. Rada mączelną Stwierdza, że zgodnie z t= 
chwałami kongresu udział przedstąwicief, PPS. w 
gabinecie kodicyjnym, obejmującym także stron- 


daiiczna, jak w epoce ministra p. Próchnika, lecz |"ictwa reakcyi społecznej i politycznej jest wy- 


widocznie wiek i nowe warunki, wśród których 
przyszło działać panu Kędziorowi, wpłynęły wem- 
nie na cego i zrobiły z niego raczej kancelistę ma- 
mipułacyjriego, niż ministra robót publicznych. Sta- 
nowisko, które p. Kędzior zajął w sprawie soboru 


na Saskim Placu, było tak ciasmie i tak dziwne. Że: 


musiało zrazić do niego jego nawet gorących zwo- 
lenników, 

Inny Małopołanin, pan minister oświaty Łopu- 
szański może się poczłubić wynikami dodatnimi 


swego urzędowania. Oreanizacya szkolnictwa ro- | 


(Ciąg dalszy na str. 2-giej) 


kłuczeny. t 

2. Radą naczelna stwierdzą, że intencyą kon- 
gresu było podkrestenie, iż udział przedstąwicieli 
PPS. w rządzie centrum i lewicy jest możliwy tyl- 
ko w raze bezwzględnej kgtieczności na podsta- 
włe wprowadzenia W Życie programı, zawierała- 
cego postulaty derOkratycznego pokoju, dem®kr. 
konstytucyi z sejmem jednoizbowym, sekwestru 


ji reform społecznych ! w zgodzie z opmią partyl. 


Rada pacz. wobec ciągłej zmiany sytuącyi polity- 
cznej udzie'ą pełnomocicitwą zw ąazkowi pol. po- 
słów soc. i centr. komitetowi wykonawczemu do. 

wspólnego zadecydowalja o współudzkie PPS. w 


rządzie, gdyby zdasieęn obu tych chat partyjnych 
konieczność podobną mšała się w czasie najbł.ż- 
uzyyą zławić w warunkach  uniemożtiiwiających 
zwołumie ponowne rady nącz*inej Rezolucya tą 
zostałą przyjęta 27 głosami przeciw 6. 
Warszawa, 12 czerwca. 

(Telef.) (m) O posiedzeniu rady naczelnej PPS 
które trwało przez kiłka godzin i skończyło się 
dop.ero g godz. 9 wieczorem, otrzymuje Wasz ko- 
respondent następujące informacye: Na posiedze- 
niu sp erały się dwie grupy, Na czele jednej stał p. 
Daszyński, na czele drugiej p. Niedziałkowski. Re. 
zolucya, zakomunikowana prasie, pochodzi gd p. 
Niedziałkowskiegn i przyjętą została 27 głosami 
przeciw 6, a więc zyskała 5 głosów większości 
ponad wymaganą większość 2/3. Za wniosk em 
odrzucającym w zupełności udział socyalistów w 
nządzie cemtrowoslewicowym wypowiedziało się 
tylko 7 członków rady naczelnej, wobec czego 
wniosek ten upadł, Upad! również wnosek p. Dz. 
szyńskiego, aby decyzya co do wstąpienia socya- 
l stów do rządu pozostawioną była klubowi po. 
selskiemu. 


St, Z 


biła za jego rządów goraz to większe “ostępy. W 
dziejach odrodzonego szkolnictwa polskiego rządy 
ministra Łopuszańskiego zajmą piękną kartę. 

Obydwaj ministrowie, zarówno pan dr. Bartel, 
iak i pan Łopuszański powinni 
stanowskach. 

Przesiłenie zmiecie zapewne z ławy rządowej 
bana ministra rolnictwa dr. Bardla. Byłaby to 
przecież szkoda. Wbrew bowiem wszystkim do- 
wcipom, które nobiono na temat adwokata, zawia- 
dującego rolnictwem, zapominamo, że ministeryum 
rolnictwa jest centralą, regulującą administrowa- 
uje rolnictwem w Polsce, a do administrowania 
mależy przedewszystkiem znajomość prawa. 
W Austryi, ba, przedewszystkiem w Prusach, w 
których rolnictwo stało bardzo wysoko, ministra- 
mi rolnictwa nigdy nie byli agronomowie, lecz 
pracownicy-administratorzy. l trzeba przyznać, że 
dr. Bardel waniósł sporo porządku i ładu do chaosu, 
który przedtem panował w ministeryum rolnictwa, 
przyjrzał się rozmaitym kontraktom i rozmaitym 
umowom, nauczył urzędników pracować i trzymać 
sią pewnego programu. 

Pewną jest dymisya i ustąpienie ministra 
handlu. Pan Olszewski może był i może będzie do- 
brym dyrektorem fabryki, lecz na mmistra za mā- 
ło umie i jest za ciasnym prowincyonalistą, ogar- 
niającym tylko Kongresówkę i nie mającym poję- 
cia o Potrzebach przemysłowych Gialicyi. 

Mówią powszechnie, że pan Władysław 
Grabski już nie wróci na stanowisko ministra 
skarbu. Trudno ocenić, czy będzie to strata albo 
zysk. To pewna, że o człowieka tak pracowitego 
i tak sumiennego, jak pan Władysław Grabski, 


zostać na swoich 


„GAZETA PORANNA". 


Nr, 5278 


P. S. L. zrzuca odpowiedzialność na N. Z. L. 
Uchwała klubu P. S. L. 


Warszawa, 13 czerwca. 

(PAT.. Kłub PSL. odbył dziś wieczorem pod 
przewodnictwem p. Witosą zebrawe, z którego 
wydano wastępujący komunikat: Klub PSL. w'prze 
konaniu lè obecnym poważnym  zagadreniom 
podołąć może tylko rząd. oparty na sirotnictwąch 
ceutrurn i fewicy, posiądaiący zaufanie szerokich 
mas mieszczańskich i robotniczych, podiął ini. 


Z. N. L. ŻĄDA GABINETU BEZPARTYJNO- 
FACHOWEGO. 

Warszawa, 12. czerwca, 
(PAT), Posłowie sejmowego związku ludowo- 
narodowego na sobotniem posiedzeniu opwiedzieli 
się za dążeniem do zawieszenia walk partyjnych i 
klasowych i wytworzenia silnego ' rządu jedności 
narodowej. Uznano, że rząd taki byłby najskutecz- 
miejszym Środkiem do wzmocnienia siły i powagi 
państwa na zewnątrz, oraz zabezpieczenia najpil- 
niejszych potrzeb państwowych, mianowicie za- 
WArcia w stosownej chwili pomyślnego pokoju, ko- 
rzystnego przeprowadzenia plebiscytu, ochrony 


cyatywę utworzemi, takiego rządu. Wskutck opor 
nego stanowiska Narodowego Zjednoczenia Lud., 
akcya ta natrafiła na trudności. W poczuciu Dos 
wagi chwili * szkodliwości przeaąganią przes'lenią 
klub PSL. oświadcza, że ieżeii w ciągu nąibiiższe- 
go duią' negatywne siauowisko NZL. wcboc propo 
zycyi PSL. nio uleznie zm anie, odpowiedzia!neść 
za następstwa spadnie ną NZL 


państwa i społeczeństwa przed wewnętrznym za- 
mętem, uzdrowienia finansów państwa i walniy, 
tudzież życia gospodarczego, Ewentualny udzial 
klubu związku ludowo-narodowego w takim gabi- 
necie związek musiałby jednak uczynić zależnyin 
od dania mu istotnej gwarancyi, że gabinet ten DQ- 
dzie w rzeczywistości rządem jedności narodowej 
i siły państwowej. O ileby idea takiego gabinetu 
nie znałazła zrozumienia u wszystkich stronnictw 
sejmowych, Z. L. N. uważałby powstanie gabinetu 
bezpartykiego. złożOnego z fachowców, za możli- 
we rozwiązanie obecnego przesilenia gabine- 
towegc. 


Dr. Benesz ro 


OŚWIADCZENIE MIN. TUSARA O SYTUACYI 
| W CIESZYŃSKIEM. 


Praga, 12 czerwca. 
(PAT.) Cz. b. p. Na posiedzeniu zgromadzenia 


trudno. Człowiek to dużej wiedzy i dużej wytrwa- narodowego złożył minister Tusar następujace 0- 


tości, A przecież nie ma szczęścia, 
dów marka polska ciągle spada, czego następ- 
stwem jest drożyzna. Czy ten spadek kursu marki 
jest następstwem wypuszczania coraz to nowych 
banknotów i przeciągającej się wojny, czy też 
błędów, porobionych przez p. Władysława Girab- 
Skiego, będzie można dopiero ocenić później. 
Ustąpienie pana Patka jest postanowione, Nie 
umiał on sobie ani w ministeryum, ani w sejmie 
ani w prasie wyrobić stanowiska i powagi. Nie 
brano go na Seryo, Wytykano mu dyletantyzm i 
miękkość charaktenu. Podobno zostanie stale za 
granicą, jako mąż zaufania Naczelnika Państwa. 


SKŁAD CENTRALNEGO KOMITETU WYKO: 
NAWCZEGO PPS. 


Warszawa, 13 czerwca. 


(Telef.). (m) Wobec tego, że radą naczelna 
PPS. powierzyłą decyzyę w spraw e wstąpienia 
socyalistów do gabinetu związkowi posłów soc 
w Sejnfle i centralnemu komitetowi wykona- 
wczemnu, wato zapoznać sę ze składem centr. 
komitetu wykonawczego, wybranego ną posiędze: 
niu rady macz. w dniu dzisiejszym. W skłąd centr. 
komłtetu wykonawczego wchodzą następuiący 
posłowie: Niedziąłkowski, Zięmięcki, Czaąpiński, 
Daszyński, Moraczewski, Arciszewski, Nąpłór- 
kowski, Barlicki, Prąussową, Sochacki, Diamand, 
Biuikiewicz 1 Szczerkowsią, - 


NADZSŁANE. 


(UMOWE ARTYKUKY FRANCUSAIG 


PIERWSZORZĘDNEJ IA 3 WOŚ 
RIM „ALBA! u. siec 


HALICKA 21, 
2105: 
Specyalista chorób skórnych i wensrycznych 


Br. R. SCHWARZ oer e 


a tala powszechna 
Lwów, Słowackiego 4 (naprzeciw głównej poczty). 2478 


Specyalista chorób skórnych | wenerycznych 


Dr. MICHAŁ SALPETER 


BSykstaska 17, ord. od 8—9i od 12 -6. 2477 


PAMIĘTAJMY O PLEI 


Datki na plebiscyty przylmuje Komitet Obrony iiesów 


Za jego rzą- | świadczenie. 


Do wiadomości ogółu doszło w ostatnim cza- 
sie, że aliancj w sprawie Śląska Cieszyńskiego 
proponują sąd roziemczy, Tym sposobem jednak 
walka o terytoryum Śląska rozpoczęłaby się na 
nowo. Uważaliśmy Ks. Cieszyńskie za część Cze- 
chosłowacyi į gdy ma konferencyi pokojowej wy- 
buchł spór między nami a Polakami, trwaliśmy na 
tem stanowisku. Zawsze lojalni wobec naszych 
sprzym erzeńńców. pewni przyjaznego usposobie- 
mia ludności Sląska C eszyńskiego, pewni dobrej 
wiary, szłonni do zgody, poddaliśmy się plebiscy- 
towi. Dążyliśmy do przyspeszenia rozstrzygnię- 
ca, aby zakończyć trudne położenie ludności cie- 
szyńskiei | wzajemne rozprzeżenie obu państw, co 
niektórzy Polacy doprowadzić chcą do ostatecz» 
ności. Benesz pojechał do Paryża, aby po niormo- 
wać czynniki zagraniczne o położeniu. Jego akcya 
okazała, że nasze Sumienie jest czyste. Po kilka 
krotnych protestach naszych u komferencyi amba- 
sadorów postanowiła konferencya przed kilku 
dn ami zwrócić się do rządów w Warszawie i Pra 
dze i rozwiązać sprawę Śląska przez orzeczen e 
sądu rozjemczego. Między Polską a Czechami "ie 
rokowano w tej sprawie. Dia sprzymierzonych 
rozwiązanie tej sprawy jest bardzo trudne, gdyż 
chodzi o dwóch sprzymerzeńców, na których a- 
Liantom w równej mierze zależy. 


NA JAKIEM STANOWISKU STOI DR. BENESZ? 


Praga, 12 czerwca. 

'(PAT.) Cz. b. pr. Niektóre gazety francuskie 
a za niemi także į czeskie doniosły: o sądzie roz- 
jemczym na terene Księstwa Cieszyńsk ego, iak 
gdyby sąd rozjemczy był już faktem dokonanym i 
jak gdyby zgodzili się nań zarówno Czesi jak i 
Słowacy. Pogłoski te rozpuszczane są celowo 
przez pewne koła francuskie, które za wszelką 


Kuje z Patkiem! 


sąd rozjemczy, ale czyni go zależnym od wyxo- 
nania pewnych warunków. Minister dr. Benesz 
mał już w ubiegły czwartek wyjechać z Paryża, 
ale bezpośrednio przed odjazdem proszono go, by 
Zaczekał na przyjazd polskiego nı mistra spraw za 
granicznych Patka, który jest właśnie w drodze 
do Paryża i życzy sobie rakować z dr. Beneszem' 
w sprawie cieszyńskiej. Min ster dr. Benesz z je- 
dne} strony stoj na stanowisku, jakie wyluszczył 
wobec konferencyi ambasadorów i Ligi Narodów, 
z drug ej zaś jest przekonany, że rozstrzygn ęcie 
sprawy cieszyńskiej musi nasrąpić za zgodą 
wszystkich kompetentnych czynników politycz- 
nych. Minister dr. Benesz zawiadomił zarówno 
| delegacyę pclską, jak m arodalne koła sprzymie. 
'rzonych, że chętnie będzie rakował w tej sprawie 
,z minisirem Pa*kiem, aby poznać dokładnie stano 
| wisko rządu po. skiego. Rokowania między m't- 
'strem Beneszem a ministrem Patkiem zaczynają 
się dziś. Wszystkie pogłoski o sądzie rozjemczym 
albo o ewentralnem rozs »ygnęciu sprawy. cie- 
szyńskiej przez króla belgijskiego są stanowczo 
przedwczesne. 


TUSAR ODMAWIA OFICYALNYCH WYNU:. 
RZ 


Wiedeń, 12 czerwca. 

(PAT.) „N. Wr. Abendblatt“ zamieszcza wys 
w:ad z czeskim prezesem ministrów Tusarem na 
temat kwesiyj cieszyńskiej. Tusar oświadczył: 
Stan n ejasności, w jakim znajduje się zagadnienie 
cieszyńskie, ne dopuszcza oficyalnych i wiążą” 
cych wynurzeń. Nastąpią one dopiero po pow:so» 
cię ministra Benesza ł po złożen u przez niego spra 
wozdamia co do szczegółów. Rząd i op nia publi- 
czna są jednak zupełnie w tem zgodne, że posta. 
nowienia traktatu pokojowego w Wersalu i w St. 
Germain nie mogą doznać w żadaym punkcie 
jednostronnej zmiany lub rewizy'. Nie należy za. 
pomiuać, że przedstawic ęlłe czechosłowąccy na 
konierencyi pokojowej swego czasw z ciężkiem 
sercem zgodzili się na żądania polsk e co do plebi- 
|scytu, i że szerak e koła ludności w Cieszyńskiem, 


cenę pragręłyby przyspieszena rozwiązania spo. |na Spiżu i Orawie zaangażowały sę duszą į ser- 
ru czesk ego. Ime pogłoski twierdzą, że sądu roz. |Cem za pozostaniem przy Czechosłowacyi, Pozą- 
jemczego żąda rząd polski, czy też czechosłowac. tem są miarodajne dla oceny obecnej sytuacyi o- 
ki. Wobec tego należy stwierdzić, że stanowisko |Św:adczenia, które złożyłem na onegdajszem posie 
obu rządów zostało wobec konferencyj ambasado | dzeniu senatu į na wczorajszem pos.edzeniu Izby 
rów przedstawione zupełnie jasno. Rząd polsk, u. |posłów. — 
żalał się na gwałty, oświadczając, że Czesi terro- 
rem un'emożliwiają plebiscyt, ale nikt nie żądał 
sądu rozjemczego. Według ostatn ch wiadomości, 
miał rząd polski dać do zrozumienia, że przyjąłby 
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Działalność Krajowego 
Towarzystwa Naftowego. 


„GAZETA PORANNA”. 
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wego, pracującego dziś w tak niezwykłych warun. | wydziału, rezerwując miejsca dla przedstawicieh 
kach i dano możność rządowi do bezpośredniezo | rafinerów, którzy mają przystąpić do Tow. Omó- 


zetknięcia się z przedstawicielami tego przemysłu. 


Położenie przemysłu naftowego w iatach astat- Amkieta ta dała impuls do dalszej znacznej, a 


nich, — Wyniki ankiety nałtowej. — Umate dza| Wkrót 
j E © się z ewentualnem wprowadzeniem mono- 


prezesa Długosza i sekretarza dra Miihtera, — Wy- 
bory wydziału i prezydynum. — Korzystny zwrot 
dia przemysłu aftowego w sprawie węglowej. 
Lwów, 13. czerwca. 
imz). Krajowe Towarzystwo Naftowe odbyło 
wczoraj popołudniu w sali Izby handlowej walne 
wzromadzenie pod przewodnictwem prezesa Wła- 
dysława Długosza, przy licznym udziale człon- 
ków. 

Sprawozdanie z czynności Wydziału za czas 
od 10. czerwca 1917 r. do 12. czerwca br., odczy= 
tane przez prez. Długosza, wykazało bardzo ży- 
wotną działalność prezydyum Kraj. Tow. Naftowe- 
go. które mie szczędziło trudów, było gorliwym 
rzecznikiem potrzeb przemysłu wobec władz cen- 
iralnych w Wiedniu, nzyskiwało stopniowe pod- 
wyżki cen ropy w miarę wzrostu kosztów pro- 
dukcyi, poprawę stosunków aprowizacyjnych dla 
*rbotntków naftowych, wyjednywało zwolnienia 
koniecznych artykułów, zajętych wówczas przez 
państwo, brało udział w licznych komferencyach 
międzymimistervalnych wras z delegowanymi 
cziogkami Wydziału i wnosiło Szereg rzeczowo 
opracowanych memoryałów do .władz w prze- 
różnych żywotnych sprawach tegoż przemysłu, 

Taką samą ruchliwą działalność rozwinęło 
prezydyum po rozpadnięciu się Austryż wobec 
władz polskich. Uzyskało mianowicie stopniowo 
znacziłą podwyżkę cen ropy, bo wynoszącą obe- 
cuie 180 mk. za 100 kg., zwolnienie 1600 wagonów 
ropy na eksport w celu uzyskania drogą kompen- 
saty z zagranicy miezbędnych artykułów dla 
przemysłu naftowego i zwołało w maju ankietę, w 
której uczestniczyli jako reprezentanci rządu pp. 
wiceprezydent Państw. Urzędu Naftowego Wi- 
domski. jego zastępca dr. Miller, oraz delegaci 


Ministerstwa przemysłu i handlu dr. Bartoszewicz 
i radca Mokry. Na ankiecie tej omówiono wszyst- 
potrzeby przemysłu natto- 


Ak najży wotniejsze 
ARTUR ĆWIKOWSKI. 
Deszcz nad ranem. 


„I obudziłem się w pomroce rarmej, 
Przez sem iuż siysząc ten płacz nieustanny 


Jakoby duszy, niesionej w pustkowiu 
Na fali wichru, pod niebem z ołowiu. 


Czułem, jak myśli wiążą się przędziwa, 
Jak krew po żyłach biegnie bujna, żywa, 


Jak serce pełnym, równym rytmem bije 


| Jak życie moje nby a niczyje 


Na pograniczu niebytu | bytu | 
Trwa. upoione „mierzchen przedświtu. 


A za szybami wciąż deszcz szary szumiał,.. 
Ktoś, kiedyś wielki jakiś ból rozumiał; 


Ktoś, kfedyś przez tę oc, przez wichru świsty, 
Szedł, wokół siebie siejąc siew ognisty, 


Psatmami wiary odgantając trwogę — 
Teraz przypomnieć go chcę... i me moge.. 


Nad kim ty. deszczu za szybami, za czem 
Tym utrapłonym zanosisz się płaczem? 


Ohłodnym sze!lesten wrmikając taiemnie 
W mój ciemny spokój — co chcesz ata we 
mme? 


Splacilem dług swój już ziemi t niebu — 
Po co mi czuwać, jak przed dniem pogrzebu? 


Z ciężka się życia uporawszy sprawa, 

Í ja mam przecie do spoczynku prawo.. 
—0— 

Ponury przedświt nad połeń. W ciszy 

Brudne łachmany chmar wloka Się zw” "ta... 


wkrótce oczekiwanej podwyżki cen surowca, łą- 


polu sprzedaży ropy, Oraz zaprojektowała utwo- 
rzenie syndykatu materyałowego i komitetu apro- 
wizacyjnego, wybór Rady “naftowej itp. 
spółdziałał dzielnie w pracach prezydyum 
sekrctarz Tow. dr. Antoni Miiller, który opraco- 
wał statystykę produkcyi zagłębia naftowego, for- 
maby statut Naftawej Izby obrachunkowej, pro- 
jekt organizacyi przemysłu kopalnianego, oraz 
wiele innych cenych prac i rzeczowych memorya- 
łów. Walne zgromadzenie udzieliło Wydziałowi 
absolutoryum, oraz na wniosek prezesa wyraziło 
podziękowanie sekr. dr. Mitllerowi, który został 
powolany do Państw. Urzędu Naftowego w cha- 
rakterze zastępcy prezesa, Wniesionej rezygnacyi 
prez. Długosza nie przyłęto, uznając jego niestru- 
dzoną działalność dła przemysłu mafbowego, nie 
szczędzącą nigdy kosztów i trudów osobistych 
tam, gdzie tego wymagał interes. ogółu. 
Wybrano następnie komisyę-matkę, złożoną 
z pp. dyrektorów Chłapowskiego, Mikuckiego, 
Dunki de Sajo i Szydłowskiego, która ułożyła listę 
kaqdydatów wydziału. W skład prezydyum we- 
sz: prezes: Długosz Władysław: wiceprez.: 
Chłapowski Tadeusz, Lewakowski Zygmunt, inż. 
Szydłowski Maryan; do wydziału wybrani: 
Brugger Franciszek, inż. Dunka de Sajo Włady- 
sław, prof. Fabiański Juliusz, Głazor Boies.aw, dr. 
Goldhammer Artur, Goldmann Jakób, prof. Hal- 
ban Alfred, inż, Libelt Stanisiaw. Meszaros Jerzy, 
inż. Mikucki L., inż. Mokry J., dr. Mueller J., dr. 
Nowak Jan. inż. Pierściński Jul., Przybyłowicz J., 
dr. Segal Arnold, Seidman Benjamin, Setkowicz 
Paweł, dr. Słuszkiewicz Zdzisław, Smakowski 
Wacław, Spoliński Kazimierz, Sroczyński Michał. 
inż. Sulimirski Wit, inż. Szaynok Władysław, inż. 
Szczepamowski Stanisław, Szutzman Lipe, Wohl- 
feld Maciej, inż, Wolski Wacław, hr. Zamoyski 
Frańciszek, imż. Zubrzycki Piotr. 


Postanowiono powiększyć liczbę członków 


Z mgieł patrzą widma drzew, w których deszcz 
| dyszy... 
Pema wybojów, błotna droga polna... 


Siwa szkapina ciągnie wóz powoli... 

Na wozie trumna z bałych desek zbita, 

Za wozem szary człowiek Się mozoli... 

Tylko płusk deszczu.. skrzyp kół... Oto świta. 


Wypełzła mętna smuga z za chmur zboczy... 
Żadrżał dreszcz chłodny w mokrych drzew po- 
(szyciu... 

W ten dzień upiorny patrzą nieme oczy: 
Człowieka, który idzie w dal... ku życiu. 

1o- 
Ulica. pluchą deszczową zasnuta, 
W którą brzask trup: nędzą jawy: ściek 
Giłusza.. i tylko beznadziejna nuta 
Płaczu po wszystkiem po mieście narzeka... 


Po brukach pluszcze, deszcz... a rynny jęczą... 
Jakaż bezmyślność jest w ista enia trudzie! 
Między murami tka świt sieć maięczą... 

Poza mattwotą szyb śpią cicho ludzie... 


lwe wmęku bramy, drżący od wilgoci, 
"idę co cierpi. lecz umrzeć nie zdoła, 
Słucha, jak w mroku dźwięk dzwonka się złoci, 
Na Ave Maria wołając z kościoła 

A — 
Leżelim w ciepłej ciszy i bezruchu. 
Nad tem, co przeszło, sennie zamyśleni, 
Syci twych ekstaz, purpurowy duchu, 
Schodzący w łoże na skrzydłach z płomienł 


A za szybami jęczała szaruga.., 

O serce, śpiące ma piersiach miłości, 

Wiesz, jak bolesna śmierć? jak ciemność długa. 
Przez którą w proch Się rozsypują kości? 


Czułem. wierzyłem, kochałem przed chwila. 
Jaźń szarym świtema puószy iuż przez story» 
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wiono nastepne sprawę wstąpienia Tow. dg Cen- 
tralnego Związku przemysłowców polskich. 

Wkońcu dyr. Szydłowsk: zdał sprawę z po- 
siedzenia Rady przemysłowo-handłowej w War- 
Szawie i zawiadomił, iż sprawa węglowa przed- 
stawia się obecnie korzystniej dla przemysłu na- 
ftowego, gdyż zwiększono kodtyngent węgla dla 
przemysłu naftowego do 2000 wazonów węgla 
górnośląskiego miesięcznie. 


XIX. Zjazd Towarzystwa 
łowieckiego. 


Lwów, 15. czerwca. 

IW pięknej Safi Nasyna narodowego obradował 
wczoraj po przerwie sześcioletniej XIX zjazd Ga- 
licyjskiego Towarzystwa Łowieckiego. 

Obrady zagaił o godz. 10 rano wicepr. hr. 
Bielski, który powitał licznie zebranych członków 
i delegata Ministerstwa rolnictwa p. Domaniew. 
skiego; gorące słowa wspomnienia poświęcił 
zmarłym członkom, długoletnim prezesom, śp. hr. 
Stadnickiemu i R. Potockiemu i innym. Po od- 
czytaniu protokołu z ostatniego, przedwojennego 
zjazdu przez hr. Czarkowskiego zdał sprawozdanie 
za łata 1914—1920 wiceprezes Tow. p. Krogulski 
i udowodnił, że wydział Towarzystwa mimo za- 
wieruchy wojenej był czynny, iż załatwiono przez 
ten czas prawie 7000 spraw — jednak z powudu 
deficytu, z powodu zaprzestania uiszczania wkła- 
dek przez członków, orgam Towarzystwa „Ło- 
wiec“ przestał wychodzić. Zakończył apelem do 
zebranych, by rozwinęli agitacyę za ponownem 
wpisywaniem się do Towarzystwa i uiszczeniem. 
zaległych wkładek. 

Delegat Min. p. Domaniewski przyrzekł 
mieniem głównego zarządu dóbr państwowych 
wydatną pomoc i zaznaczył, iż istnieje dążność 
zlania się Towarzystw łowieckich w Królestwie 
z Małopolską, a hr. Mniszek dodał, iż należy 
wciągnąć do tei konsolidacyt rówateż i Poznań- 
skie, które pod względem kultury łowieckiej stoi 


A z nią przy ciodzą, nad łożem się chyła 
Ból i śmierć... w zgrzebnych koszulach upiory. 
m m 


Ja i ty.. i ta otchłań nfeprzebyta 

Między mą nocą a nocą twą w trunme... 
Deszczowym szumem ten ogród! mnie wita, 
Kiście litosnych drzew kłonię się ku mnie, 


Wilgotna woń zieleni... jaka świeża! 
Przeczucie ranka w powietrzu małacwy... 
Słucham żałosnych szmerów iak pacierza 
Po grzązkich ścieżkach błądzącej rozpaczy, 


Nie, nie litujcie stę rademną, drzewa! 
Wskróś tych ros mżących, wskróś mroku, ce 
y. [ziębi 
Nowy hymn życia: w sercu mem rozbrzatewa, 
Złote piomienie wytryskaja z głębi... 

-ig 
Spogląda w okna dzień o twarzy trupiej... 
Wiem: czar zwietrzeje, ból się zaskorupi; 


a 


Życie żyć będzie, choć ie śmierć pustoszy; 
Prawda jest w męce, prawda jest w rozkoszy; 
. 


Niema wieczności z sfinksowem obliczem, 
Bo tyś, człowieku, wszystkiem jest | niczem: 


Treść twa z wspólnego rodzą się ogniska, 
Jak ten deszcz, co łka, jak zorza, ca błyska, 
I w ciemność jednej zapada się ciszy 

Myśl twoja, co grzmi i szept traw, co dyszy. 


Płacz szary deszczu za szybami mem: 
W wilgotnych grobach chłódzą kadzie niemi. 


W przytułnych łożach płonie rozkosz wrząca — 
Wszystko jednością... bez dna i bez końca.., 
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najwyżej. Współpracę myśliwych zachodniej Ma- 
iopolski zgłosił p. Ćwierzewicz, również przy-; 
rzekł zająć się agitacyą tak wśród byłych człon- 
ków, jak i w prasie krakowskiej. | 

Na wniosek hr. Golłuchowskiego mianowano | 
członkami honorowymi wśród gromkich oklasków | 
tak zasłużonych na niwie polskiego łowiectwa, jak | 
p. Seweryn Krogulski i dr. Stanisław Miziewicz. | 

Dokonany wybór wydziału na r. 1920 przez | 
aklamacyę, przedstawia się następująco: prezes: | 
Jul. Aleks. Bielski; wiceprezesi Albert Mniszek, 
Cyryl Czarkowski Gołejewski; członkowie wy- 
działu: dr. Burzyński, Wł. Garapich, St. Kumor, 
5. Krogulski, E- Minter, St. Mycielski, St. Pień- | 
czykowski, H. Prek, dr. L. Röhr, dr. A. Sander, 4 
Tarnowski, prof. R. Wacek; zastępcy: Wł. Barań- 
ski Cun.), Jul. Ćwierzewicz, T. Jędrzejowicz, Z. 
Marmarosz, St. Orski, prof. dr. A. Sołowij. Do | 
koinisyi rewizyjnej: Z. Strer, Weissgerber, Rei- 
chard. Następnie uchwalono wnioski: 1) Poleca się 
nowemu wydziałowi załatwienie sprawy | 
głych wkładek; 2) wkładkę roczną podwyższa się 
na 30 marck; 3) nazwę Towarzystwa z „Galicyj- 
sšiego“ zmienia się na „Małopolskie; 4) uchwała 
się prełiminarz wydatków na r. 1920 w myśl prze- 
dłożęń wydziału, który ustąpił; 5) wysłanie dele- 
macyi do delegata p. Guleckiego i do hr. Lamezana 
celetn położenia kresu kłusownictwu, które w Zza- 
trważajacy sposób zaczyna niszczyć i tak zdzie- 
Siątkowaną zwierzynę; 6) wysłać petycyę do Ra- 
dy szkolnej, by nauczyciclstwo wpłynęło na mło- 
dzież i ja pouczyło, jską ważną gałęzią gospodar- 
siwa nerodow go jest łowiectwo i ochrona zwie- 
rzyny. Na końcu zwrócono się z gorącym apelem 
do przedstawicieli prasy („Słowo Polskie“, i „Ga- 
zeta Wieczorna“ wysłały swych sprawozdawców), 
by prasa wzięła Towarzystwo łowieckie w swą 
opiewę, umieszczała komunikaty i barwne opisy 
polowań, jak również fachowe artykuły z dziedzi- 
ny łowiectwa. Obrady zakończono o godz. I w 
południe, poczeim nowy prezes hr. Bielski dzięko- 
wai licznie zebranym za udział i zachęcał do zy- 
skiwania nowych członków. Na razie adres Małop. 
Tow. Łowieckiego jest: Lwów, Kasyno Narodowe, 
ul. Mickiewicza 

R. W. 


= w 


LJ e LJ * 
Obrady kongregacyi kupieckiej. 
Wezwanie do popierania pożyczki państwowej. — 
fod armii polskiej i Naczelnemu Wodzowi. — 
Ziazd kupiectwa miaiopoiskiego. 
Lwów, 13. czerwca. 

. (mg), Walne zgromadzenie kongregacyi ku- 
pieckiej, odbyte wczoraj w sali Stow. kupców, za- 
gaił prez. Kauczyński, zaznaczając, że odbywa Się 
ono po raz pierwszy w wolnej Polsce i w oswo- 
bodzonym Lwowie. oraz oddając cześć zmarłym 
członkom kongregacyi. Wyraził mowca następnie 
hołd armii polskiej i Naczełtemu Wodzowi, oraz 
wezwał do subskrybowania polskiej pożyczki od- 
rodzenia. Mówiąc g dzisiejszych warunkach han- 
diu, zaznaczył, że rząd niesłusznie 'pomawia pol- 
skie kupiectwo o paskarstwo i rozporządzeniami 
swemi utrudnia mu egzystencyę. wkońcu podniósł, 
że ustawa o święceniu niedzieli. długo przez sfery 
kupieckie oczekiwana, przyjęta została z radością 
i wdzięcznością. 

Sprawę pożyczki państwowej referowuł p, 
Hoszowski, oraz imieniem Banku  kupieckiezo p. 
Kadernaszka. Czynność Wydziału Kongregacyi o- 
mówił następnie p. Hoszowski, podając wniosek 
na wyrażenie podziękowamia sekretarzowi p. 
Skow rońskiemu. Po sprawozdaniu komisyi kontro- 
lującej udzielono wydziałowi absolutoryum, oraz 
uchwalono budżet w ogólne% sumie 22.400 kor. 

P. Hoszowski omówił projekt zjażdu  ku- 
piectwa połskiego, który ma się odbyć w Warsza- 
wie, poczem wybrano komisyę zjazdową dła zaję- 
cia się urządzeaiem zjazdu kupców Małopolski, 
oraz zwołaniem ogólnego zjazdu. Na wniosek n. 
(Maksymowicza postanowiono zjazd kupców ma- 
łopołskich przyspieszyć į urządzić go w najbliż- 
szych miesiącach. 

P. Aleksander Lewicki przedstawił projekt 


_„QAZETA_PORANNA", 


bud, a Pożyczka Odrodzenia, 


Do Braci Włościan! 


Wy, chłopi polscy, którzy słusznie do- 
magacie się od nowopowstającej Polski 
większych praw, pokażcie, że chcecie speł- 
nić i wszystkie obowiązki, jakich Polska 
wymaga. 

Daliśmy jej dzielnych naszych synów, 
którzy nam nie zrobili wstydu, ale walczą 
bonatersko z wrogami Ojczyzny i swemi 
ciałami robią wał ochronny. To jest dużo 
ale dla Ojczyny tego zamało. Polski Rząd 
musi mieć i pieniądze na te ogromne po- 
trzeby i własnie wzywa naród do pożyczki, 
a czyź chłop połski nie przyjdzie Ojczyźnie 
iw tym wypadku z pomocą? Nie dajmy 
się zawstydzić innym stanom. 

Różni ludzie rzucają nam w twarz za- 
rzut, że dbamy tylko o pieniądze, żeśmy 
paskarze. Odeprzyjcie polscy chłopi, te za- 
rzuty, dając grosz na pożyczkę od której 
Rząd będzie płacił 5 od sta. Ażwtedy śmiało 
będzie mógł chłop polski powiedzieć, że 
prawdziwie dźwignął Polskę swemi plecy. 

J. Bojko — poseł. 


zmiany statutu, który przyjęto. Po referacie p. 
Weyde'go uchwaliła kongregacya. przystąpić do 
Tow. „Swój do swego“ na członka założyciela, 
oraz przedsięwziąć gremiałne  przystępowanie 
członków kongregacyi do Tow. Wybrano komisyę 
prasową dla informowania prasy o sprawach i 
działalności kupiectwa polskiego. W skład komi- 
syi weszli pp. Skowroński, Tiger. Weyde, Ant. U- 
wiera, Hoszowski, Piłat i Litwinowicz. 

P. Sudhof przedstawił sprawę wykształcenia 
fachowego kupców, poczem uchwalono wysłać do 
rządu memoryał, domagaiący się badania uzdolnie- 
mia handlowego osób starających się o koncesyę. 


Zgromadzenie producentów skór. 


Lwów, 13 czerwca. 

W sali „Splendit“, przy ul. Syfkstusziej l. 19, 
odbyło się wczoraj po południu Walne zgromadze 
nie producentów skór. 

Imieniem zwołującego komitetu zagaił zgro- 
madzenie Leopold Jarka. 

Po wyborze prezydyum, przewodniczący Jó- 
zef Nowak wyłuszczył cel j potrzebę założenia 
nowego stowarzyszenia producentów skór, zdyż 
dotychczas istniejące stowarzyszenie nie odpo- 
wiada swemu celowi, czego dowodem jest choćby 
tyłko ten fakt, iż ministerstwo w Warszawie za- 
żądało oq delegatów producentów skór, by ci zwo 
lal: walne zgromadzenie i założyli nowe stowa- 
rzyszenie. 

Następny mowca Jarka oniawiał historyę po- 
wstania dotychczasowej organizacyj producentów 
skór, krytykując na podstawie zebranych faktów 
i dokumentów dotychczasową działalność dyrek- 
cyi i rady nadzorczej tegoż stowarzyszenia. Dzia- 
łalnością swą naraża ono na szkodę nietylko pro- 
duceatów skór i rząd, ale także i społeczeństwo 
polskie. Taki stan trwać głużej nie powinien i dla- 
tego radził zalożyć nowe stowarzyszenie, jeszcze 
przed rozwiązaniem dotychczasowego, którym 
zajmuje się już prokuratorya + sędzia śledczy Slo- 
wikowski, 

O różnych nadużyciach, jakich dopuszczała 
się dyrekcya na producentach skór podczas odbie- 
rania tego produktu dla rządu wspominali Hasel- 
nus, Jarko, Kolesa. Meisels, Schweitzer, Katz i w. 
i. Niektórzy z mowców. żądali, by nowe stowarzy- 
szenie zajęło się obroną poszkodowanych i wnio- 
sło skargę do sądu, domagając się odszkodowania 
strat swych członków. Straty te są wielkie. 

Wreszcie uchwalono jednogłośnie wśród rzę- 
sistych oklasków następującą rezolucyę: 

Zważywszy, że kiłkanaście jednostek skupia- 
jących się w tzw. „Stowarzyszeniu producentów 
skór“, pod tegoż firmą rozwijają szkodliwą dzia- 
łalność tak dla ogółu producentów skór, jak i na- 
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wet dła Państwa, mając iedynie osobisty zysk na 
oku, że uzyskawszy gd Rządu zezwolenie na zbie 
ranie į magazytowame skór, jednostki te postę. 
puja w sposób bezwzgłędny : szkodliwy dia pro- 
ducentów, a zyski z tego interesu jedyaie dła sie- 
bie ciągną, że dotąd mimo protestów, iak i głosów 
prasy, nie wykazali, gdzie į w jaki sposób ode- 
brane od producentów skóry rozdzielają, że przy 
odbiorze skór dopuszczają się wobec prodncentów 
nielegalnego postępowania i z mimi. vîn w swoja 
władzę, brutalnie postępują, nie bacząc na interes 
ogółu. wreszcie, że całe stowarzyszenie będac re- 
prezeniacyą kiłkunastu jednostek. z których wig- 
ksza część nic z produkcya wspólnego nie ma, nie 
jest reprczentacyą, ami wyrazem ogółu producen- 
tów, zebrani na dniu 12 czerwca 1920 roku na Wal 
nem Zgromadzeniu producenci skór uchwałają: 

I) Uroczysty protest przeciwko obecnej gospo- 
darce Samozwańczej stowarzyszenia, jako też dla 
ogółu producentów, jak i dła Państwa szkodliwej. 

II) stworzyć stowarzyszenie, któreby skupia- 
ło ogół producentów skór r warowało tak intere- 
sów producentów, jak t dobra Państwa. 

IM) zwrócić się do Rządu z żądaniem odebra- 
nia powyższemu stowarzyszeniu zezwolenia sku- 
pywania, zbierania i magazynowania skór i w 
tym celu powołać komituł złożony z trzech osób. 
któryby żądania te u Rządu poparł } caly stan w 
należytem Świetle przedstawił. 

Po uchwaleniu powyższej rezolucyi i po wv- 
borze komitetu, w którego skład weszli: Jarka. 
Nowak į Wischeck, przystąpiono do następnego 
punktu porządku dziennego, ti. dc odczytania Sta. 
tutu nowo mającego pow stać stowarzyszenia. 

Statut odczytany w obecności nałaryusza 
Szapiry przyięto bez najmniejszych zmian. Wyýi- 
sowe uchwalono pa 100 Mk., a udziały po 500 Mk. 

W końcu po podpisaniu przez zebranych sta- 
tutu wybrano do dyrekcyt nowo powstałega sto- 
warzyszenia Leopolda Jarka, Józefa Nowaka, Ber 
narda Haselnussa i Leona Sanda. Do rady nad- 
zorczej wybrani zostali. Antoni Mokrzyck:, Sa- 
muel Sand, Stanistaw Koiessa. Zygmunt Kalisch, 
Abraham Schweitzer, Eliasz Wischek, Józef Ko- 
struba i Wincenty Scheffer. 

Na tem wyczerpańo porządek dziemy. 

Zamykając zgromadzemie przewodniczący Ne 
wak zaapelował do zebranych, by iak nailicznie, 
subskrybowah polska pożyczkę państwową. 


Połączenie bezpośrednie Lwowa 
z Zakopanem i Krynicą. 


Lwów, 13. czerwca, 

Dyrekcya kolei państwowych we Lwowie do. 
nosi: Począwszy od 13. bm. wstrzymuje się bieg 
wagonu bezpośredniego Lwów-Zakopane przy DO- 
ciągu pospiesznym Nr. 10 (Lwów odi. 23.10) nato- 
miast prowadzić się będzie wagony bezpośrednie 
Lwów -Zakonhańe I, Il i IM kłasy przy pociągu oso- 
bowym Nr. 22 ze Lwowa do Krakowa (Lwów ndj. 
17.05) od Krakowa zaś pociągiem pospiesznym do 
Zakopanego (przyjazd o godz. 11.55).  Powrotny 
bieg wagonów bezpośrednich z Zakopanego do 
Lwowa pozostaje bez zmiany. (Zakopane odiazd 
17.50. Lwów przyjazd 7.55). 

Z tym samym dniem wprowadza się bieg wa- 
gonu bezpośredniego Ii H klasy ze Lwowa do 
Krynicy i z powrotem przez Tarnów. Odjazd ze 
Lwowa pociągiem pospiesznym Nr. 10 (o zodz. 
23.10) przyjazd do Krynicy o godz. 13.20. Z po- 
wrotem odchodzić będzie wagon bezpośredni z 
Krynicy do Tarnowa pociągiem  pospiesznym 
(odjazd o godz. 15.50) od Tarnowa zaś pociągiem 
osobowym Nr. 15 (Lwów przyjazd o godz. 7,30). 

Równocześnie wstrzymuje się bieg wagonu 
bezpośtedniezgo Ii H kłasy Lwów-Krynica przez 
Sambor-Sanok (Lwów odjazd © godz. 22,30 — 
Krynica przyjazd o godz. 19.45) z powrotem (Kry- 
nica odjazd o 9.40 — Lwów: przyjazd o godz. 7) 
w jego zaś miejsce wprowadza się przy tych sa- 
mych pociągach jeden wagon osobowy IH klasy 
dla bezpośredniej komumkacyi Lwów-Krymica i z 
powrotem. 
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Strajk w Rarwinie trwa dalej! wydarzeniach w Reszt, wywołał pewną nieufność 


w rządzie angielskim. Obecne wątpią w szczerość 

Warszawa, 13. czerwca. |rady robotniczej celem dostarczenia węgla do pie- |Krassina, | sądzą, że dusiesienia jego o surowcach 

(Teief.) (m). Z Cieszyna telegrafują: Sytuacya | ców koksowych, gdyż zachodzi obawa zagaśŚnięcia |gotowych cb eksportu były tylko w tym celu u- 

niezmieniona. Strak trwa w dałszym ciągu w tych pieców. co w następstwie mogłoby spowodo-|czymore, aby pozyskać amgielskie koła przemy- 

Karwinie i Bogunenie. W Karwinie pracują jedynie wać wielkie trudności w ponownem podjęciu |Słowe. 
w 2 szybach. Dzieje się to na wyraźne wezwanie | pracy. 


WSTRZEMIĘŹLIWOŚĆ ROBOTNIKÓW ANG. 
= Paryż, 12. czerwca. 

Przegrupowanie odbywa się w zupełnym porządku! (PAT). (Havas), „Matin“ donosi z Londynu 
> = że przedstawiciele robotników angielskich, którz 

Omu st SBIR VU BODOTALNSZO. ' powrócili z ki ALa ka sytuacyi, ". 

Warszawa, 12. czerwca, |niem zniszczenia mostów na Dnieprze. Przegru-|tam panuje, bardzo wstrzemięźliwie. 
Na fronte półnconym, na południe od mia- powanie odbywa się w zupełnym porządku. Nic- 
steczka Dzisny siina działalność wywiadowcza. | przyjaciel atakując nasze tylne straże, został| BOLSZEWICY OBURZENI NA KOMUNISTÓW 


Wzdłuż Auty i Berezyny spokój. wszędzie ze znacznemi stratami odrzucony. NIEMIECKICH. 

Na Ukradułe w związku z nakazanem  coinię- Na odckuku Koziatywa do Dniestru sytuacya bez Bytom. 12 czerwua. 
ciem się naszych wojsk na nowe linie obronne, zmiany. (PAT.. Pisma niem. dontszą, Że rząd bolsze- 
przystąpiliśmy do ewakuacyi Kijowa, po uprzed-| Kuliński. |wicki w Mosiuwie wyraził centrań komu sty- 


cznej w Niemczech żywe meządowołenie | oburze 
4 A nie z powodu marnzgo dla komunistów rezultatu 
Bolszewi cy ewakKuują Odessę! wyborów Komum Ści zdobyli 2 mandaty, zape wmal 
.. |zaś bulszewików, że zdobędą ccnaimniej 50. Na 
woąć z Odessy wszystkie dzieła sztuki i cenniel- aztacye komunistyczne w Niemczech wyasygno- 
sze przedmioty. Ma to być początkiem ewaąkuacyi | wał podobno Lenn 100 m1. rubli. Dalsze subsy- 
Odessy. dya zostały podobno wstrzymane. 
Nauen, 12 czerwca. 
j (PAT.). Radio. Niemiecka prasa podaje za 
Radek chwalił prasę endecką Monine Beci: moskiewską wiadomość. wedle 
z 1: pi . j H której wybór szczupłej ilości komunistów do parki. 
a radio sow. solidaryzuje się z ks. Lutosławskim! |h-na nem uczynił w Moskwie wielkie dopar 
Warszawa, 13 czerwca. |ne polityce ukraińsk'ej. W depeszy tej rząd sowie- |Zażądano odwołania holszew ckiego przedstawie» 
(Telef). tm) Przejęin tu radio sowiecice, która |cki chwali rozum | imtoligencyę p. Lutosławskiego, |la W Berlinie, który wyda! 50 milionów rubi! na 
cytuje jedno z ostatnich przemówień p. ks. Luto- |które ujawniły stę z zwałczaniu kotcepcyi niepo- |Polszewiską propagandę w Niemczech. 
wawskiego, 'wytgłoszome w Sejmie i poświęco- |dległej Ukrainy. - 
ME. 
Ca e 


Wiedeń, 12 czerwca. 
(Telef.) (r). Z Korstąntynopola donoszą, że 
sbiegą tam pogłoska, że bolszewicy rozpoczęli wy 


Gabinet angielski uznał presyę na Polskę za niemożliwą! 


Warszawa, 13 czerwca. |za co Krassin zgodzi! stę ną przerwanie oneracyi 
(Tei). (m) Z Paryża dorosza: „Temps“ o- sowieckich w Parsy, zabinet aug olski uznał, że ' 
trzymał informacyę z Londynu, że wbrew stąra- taka presyą zę strony Angiii ną Polskę jest nie- [R 
niem Krassna wywarcia presyi ma Polskę, aby ta |możEwa. 
zaprzestała o%anzywy na frcnoe bołszewickim, | 
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Sowiety uchwałają starać się o pokój! 


Wiedeń, 13. czerwca. |ną. Walka więc orężna nie może mieć widoków $ 

(Telef.) (ir.) Z Hełsinzforsu donoszą: W Mo-| powodzenia, jeżeli nie chce się wolny przeciągać (GH 
skwie uchwalono na posiedzeniu komisarzy sowie- | na okres dłuższy. Metoda walki z Polską musi być [l 
ckich natycinmniastowe rozpoczęcie starań o zawar-| zupełnie inna, Należy z Połską zawrzeć pokój, by | 
cte pokoju ze wszystkłewi sąstedniemi państwami. | módz zapomocą agitacyi odpowiednio wycho- 
Szczególnie wieiki nacisk kladzi:uo na zawarcie| wać (!!!) całą ludność polską w duchu bolszewia | W% 
pokołu z Polską. ckim, a wówczas Polacy sami cgłoszą Polskę re- 
W sprawie tej oświadczył jeden z komisarzy: | publiką Sowiecką. Tymczasem Rosya będzie miała 
Polska jest zanadto silną i zanadto dobrze zorgami=| czas do zorganizowania Się, bo jak długo jest za- | $ 
zowźwą, by można ią pokonać orężem. Polska znaj- | absorbowana wojną z Polską, nie może być mowy | B$ 
duje poparcie koalicyi, posiada znaczną ilość broni| o jakiejkolwiek odbudowie i wydatnej pracy w EE 
i amunicyi i jest we wszystko Świetnie zaopatrzo- | Rosyi. 1E 
RAWY — z x 


PRENUMERATA MIESIĘCZNA 


az Jam RA W R R OO ORAZ ZORY OAORZEDOCA WYNOSI a . . . 16 Mk. 
REPRESYE BOLSZEWICKIE W ROSYI. WZNOWIENIE STOSUNKÓW HANDLOWYCH |pH CENA POJEDYŃCZEGO 
Wiedeń, 12 czerwca. ANGLO-ROS. W MARTWYM PUNKGIE. NUMERU. . . . 5 Mk. 
(Telef). (fr.). Z Moskwy nadeszły wiadomo- Nawen, 12. czerwca. 


ścł do Helstneforsu, że rząd sowietki postanowił (PAT). Z Londynu donoszą, że sprawa wzno- 
przeprowadzić na nowo przegląd robottików, Za- | wienia stosunków pad Wiedzyiąknali3 i Ro- 
iętych w iabrytiach bolszewickich. Zdatni do NO-| sya stanęła na martwym putee ao aan Aino. 
szenią broni miją natychmiast odejść ną front. czone, wedle doniesienia „N. Y. Heralda" odrzuci. 
Następnie zostal wydamy Szereg TOZPOTZĄ- | ły wszelką myśl o stosunkach z rosyjskim rządem 
dzeń, łotóre mają podtrzymywać ducha wśród, sowietów, gdyż ficzą się z możliwością jego u- 
wodska i hak: winni okazanzgo tchórzostwa Ta padku 
tronc'e podlegają karze Śmierci a taksamo mają- - 
tek jego rodziny zostane skonfiskowany il człoń- 


kowie będą podiogać tej samei Karze. KRASSIN OTRZYMA KWESTYONARYUSZ. D À| $ P 0 R A Ł 6 S T A T N || 


W welu miejscowścach zawwążong Ślady Londyn, 12 czerwcą. 
pracy Kkontnewolucyjnej, którą się ujawnią w sa- (PAT.). Havas. Stała koinisya raiwyższej ra- W NINOTEA RZE FATAMOZGA NĀ 
botażu, w naąpađach ną pojedynczych żołterzy |dv ekonomicznej omaw ała w dalszym ciągu spra- lac MARYACKI 10 8 
czerwonej armii, ą w szczególiości w nadzwyczaj we podjęcia stosunków handlowych z Rosyą i po A DC 10. 245 
częstem niszczeniem Unii kolejowych i telegraf. stanowiła doręczyć Krassiyyywi kwestyonaryusz wspaniały dramat w 4 aktach p. t 
W tym ceu ustanawia się że każda: miejscowość = wyiaśniesią, ważniejszych punktów. 


LJ 
° o Ó p a 
jest ocpowiedzialną za każdy wypadek, który w — 
lej obrębie zajdzie. W razie jakregokolwiek czynu KRASSIN TRACI GRUNT POD NOGAMI. 
skierowanego przeciw: sowiletom wieś czy mma Wiedeń, 12 czerwca. 


miejcowość zostane natychmiast spalona, a Iud- (PAT). BK. z Paryża. „Petit Journal* do- 

riść oddana pod sąd, W ten sposób chcą bolsze- |wraduje się z Londyn że Krassiu w Angbi tra- Program uzupełnia 

wicy zapłob:edz przyspieszejiu upadku sowietów. cj grunt pod nogami. Radiotelegram moskiewski, Arcywesoła komedya w 2 aktach. 
który donós: o rzeczywistych czy też urojonych 


Do nabycia w Administracyi, Lwów, 
ul. Sokoła l. 4, tudzież we wszystkich 
Biurach dziennikarskich i trafikach. 


I Xing 
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Cztery punkty trak!atu rosyjsko-litewskiego. 


Warszawa, 13. czerwca. 
(Telef,) (m). Z Kopenhagi telegrafują. Tutejsze 
totewskię Biuro telegraficzne donosi z Rygi, że ña 
konferencyi pokojowej  łotewsko-rosyjskiei w 
Moskwie przyjęto 4 pierwsze artykuły traktatu 


„OAZETA PORANNA”. 


pokojowego, a mianowicie: 
1) zakończenie wojny, 
2)uzrranie wepodległości Łotwy, 
3) ustałenła granic, 

| 4) gwarancye militarne. 


Wągrzy planują wskrzeszenie dualistycznej monarchii 
habsburskiej! 


Relacya angielskiego delegata pułk. Wedgwooda. 


Warszawa, 13. czerwca. 

(Telef) (m). Z Berlina nadeszła relacya O 
sprawozdaniu, które przesłał do Londynu przed- 
stawiciel Wielkiej Brytanii pułkownik Wedgwood 
z Budapesztu. W raporcie swoim pułkownik 
Wedgwood stwierdza, że żydzi na Węgrzech prze. 
Madowanł są w okropny sposób. Rząd jest bezsil- 
ny, a władzę posiadają wyłącznie sfery wojskowe. 


Rozmaitości telegraficzne. 


PLENARNE ZEBRANIE SEJMU 15. BM. 
Warszawa, 12. czerwca. 


(PAT). Konwent seniorów pod przewodni- 
ctwem marszałka Seimu Trąmpczyńskiego uznał 
mimo niezałatwienia przesilenia gabinetowego po- 
trzebę odbycia płenarnego zebrania sejmu, gdyż 
wszystkie stronsictwa są zgodne w tem, że ko- 
nieczności państwowe winny być załatwione bcz 
zwłoki. Marszałek Seimu wyznaczył pełne zebra- 
nie Sejmu na wtorek, 15. im., godz. 11. 


PATEK — DELEGATEM NA KONGRES POKOJ. 
Warszawą, 13 czerwca. 

(Telst.). (m) Jak informują Waszago kere- 
sprrdenta istnieje zamar nowierzema ministrowÌ 
Patkow’ mandatu zastępcy '4p:>ZaCVI ną kongres 
site pokojowym, a t? bez względu na Zmianę e- 
wentualną w kierownetwie mnustergstwa Spraw 
zagranicznych, 


i1 LIPCA PLEBISCYT. 
Warszawa, 13 czerwca. 


(Telef.) (m) Z Kwidzynia donoszą: Międzyna- 
rodowa komisya plebiscytowa ogłasza, że gloso- 
wate odbędzie się w dniu 11 lipca br., ta znaczy 
z tównoczesnem głosowamiem na Mazurach i 
Warmii. 


GASTON LEROUX. 
SKRADZIONE SERCE. 
POWIEŚĆ. 


Z francuskiego tłómaczyła 


ZOFIA LEWAKOWSKA. 
m ` R 


(22) 


(Ciąg dalszy.) 
dA 
CZAROWNE DNI. 


Ach! droga, droga kochana Kordala! Jakież 
cudowne przeżyliśmy tygodnie! Jak zupełnie w 
zapomnienie poszędł przeklęty Patrck! Muszę 
przyznać, że nie zan edbywalem niczego w tym- 
cclu! Starałem się zasypywać moją Kordlelię 
wszystkiem tem, co rozkochany maż noże olia- 
rować swej młodej żonie; chciałem, żeby ukocha- 
ną moja byłą naip eknielszą, naiwspanialej ubraną 
ze wszystkich kobiet, 

Jedna rozrywka ścigała drugą. Zrobiliśmy tro» 
chę zmajomości. Dzięki sekretarzowi anjbasady, 
który był moim przyjaciekum, radbardziej riado- 
stepne salony otwarły dla mas swe podwoje; Kor 
delta królowała wszędzie niepodzielnie, Nie nudzi- 
ła mpie już zwiedzanem starożytności. Urządzi- 
łem wszystko tak, aby na nic nie miała czasu, ahy 
rozrywki i przyjemrości mogły pochłonąć ją cał- 


kowicie. Muzea, wystawy ourazów posyły wr za- | 


Przemys! zostaś całkowicie unierychomiony. Ce- dzielnicy znajdzie naśladowców. 


lem mowadchistów węgierskich jest wskrzeszenie 
dualistycznej monarchii habsburskiej. Nie lest wy- 
klczome, że uda tm się to przeprowadzić. Chodzi 
tylko o decyzyę, czy nałeży wskrzesić monarchię 
austryacke-węzierską, czy też razem z Austcyą 
połączyć się z Niemcami. 


M SE E E O E E E D 


ON REVIENT TOUJOURS.. 
Wiedeń, 12 czerwca. 
(PAT.) B. K. z Paryża. Z kół w.arygodnych 
donoszą, że Lloyd George dąży do usunięsia defi- 
nitywaego najwyższej rady į do utworzenią w jej 
miejsce kowferencyi pięciu mocarstw, a mianow.- 
cie Anglii, Włoch, Franeyi, Niemlec a Rosy!. 


Gdańsk, 12 czerwca. 

(PAT.) Dzienniki tutejsze donoszą, że zgronia- 
dzenie konstytuujące gdańskie zajmie się tylko 
dwoma sprawam: a manowicie: 1. wypracowa- 
niem konstytucyi dla przyszłego wolnego miasta, 
2. przygotowaniem traktatu, który ma być zawar- 
ty między Polską a Gdańskiem w myśl układu 
wersalskiego 


CZICZERIN DC WSZYSTKICH. 
Warsząwa, 12 czerwca. 
(Tef) (G) Cziczerin rozesłał „Do wszyst- 
kich“ radiotelegram, w któryrn mówi, że Ligą Na- 
rodów, mająca w programie pokój i sprawiedli- 
wość popiera ofenzywę po!ską przeciwko Rosyi, 
i ofenzywę  blalogwardyjską Wrangla. Dopóki 
trwa ofenzywa polska nie może być mowy o do- 
puszczejniu delegatów Ligi do Rosyi dla zbadania 
tam stosunków. 


PROGRAM KONSTYTUANTY GDAŃSKIEJ. 
| 


pomnien e. Miałem chyba wszelkie powody, aby 
z nieufnością odmosić się do sztuki malarskiej. 
Kiedy była już nieco zmużona Rzymem, poje- 
chąliśmy do Neapolu, gdzie czekaiy nas nowe roz- 
kosze. Najp ękniejsza w świecie zatoka neapoli- 
tańska pozmała nasze ipocałunki... Jaździiiśmy na 
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Przykład godny naśladowania 


Komitat obywatelski z lona M. S. O. VI. dziel. 
nicy m. Lwowa postanowił zająć się przaprowa- 
dzeniem w VI. dzelnicy subskrypcyi Pożyczky Od- 
rodzenia į} w tym celu waipaważniejsi obywatele 
przyjęli na sebie ów obwiązek zbierania od domu 
do domu, od mieszkania do m'eszkanią w calcei 
VI. dzielmky deklarącyj na Pożyczkę Odrodzenia. 
Pożyczki te będą subskrybowans w lokalu Komi- 
tetu ul. Leona Sapiehy ł. 24. 

Należy się spodziewać, że akcya Komitetų te' 
2477 


Nowe prądy w sztuce. 


Lwów, 13 czerwca, 

(z) Odczyt pod tym tytułem zapowiedziany 
przez jednego z pionierów formizmu w plastyce, 
twórcę znanej rzeźby „przedstawiającej rzekomo 
głowę Kasprowicza na obecnej „Wystawie For- 
m stów'* Augusta Zamoyskiego zgromadził 
wczoraj w sali Kasyna miejskiego dość liczną pu- 
bliczność z wszystkich niemal sfer tzw. „kultural. 
nego“ Lwowa. Więc od łasych na wszystkie no- 
watorstwa persyonarek, aż do łysych przedstawie 
celi malarstwa czy rzeźby, od próżnujących kon. 
sumentów wszystkich odczytów aż do wrogo dla 
nich usposobionych sprawozdawoów dziennikar- 
skich, od fanatyków nowego kierunku aż do zdecy 
dowanych jego wrogów, którzy przyszli tu, z gó- 
ry przesądzijąc, ta co powie prelegent. 

N estety, zarówno zwolennicy, jak i wrogowie 
zawiedli się: pierwsi dlatego, że odczyt nie za- 
chwycił nawet ich, a drudzy, gdyż nie znaleźli na- 
węt substratu do zwalczania tez prelegenta. P. 
Zamoyski bowiem w gcdzinaym przeszło wykła- 
dzie nie zdołał pow edzieć nic, coby rzuciło jaki- 
kolwiek snop Światła na zdumiewające ziawisko, 
że 99 procent ludzi nie możę pojąć tego, czem się 
reszta zachwyca.  Wygłoszone z pompą zdan e, 
że „artystą jest ten, który ma nałóg tworzenia", a 
jak tworzy, jest rzeczą drugorzędną — nie mogło 
nikogo zachwycić ani swą nowością, ani ścisło- 
ścią, Jak'eż się bowiem. ma kryteryum, czyj nałóg 
jest naprawdę wewnętrzną potrzebą twórcy, a czyj 
robotą grafomana? Również i tezy tego rodzału, 
że kto rozumiał Michała Anioła naprawdę, ten z 
pewnością i dzieła form stów zrozumie, a kto ich 
nie odczuwa, ten i dla mistrzów renesansu nie 
miał prawdziwego zrozum enia. Dziwnie też pre. 
legent zaprzeczał Sam sobie, dchodząc raz da 
wniosku, że tworzymy  skomplkowani gdyż 


ścia?,. Nie trzeha za dużo myśleć! Nie! nie! nie 
trzeba! Spójrz, jacy byliśmy oboje szczęśliwi od- 
kąd staraliśmy s'ę jak najmniej myśleć! Byliśmy 
ciągle razem, jedno obok Urugiego, nie mafąc spo- 
sobności pytania się wzajem: „O czem myślisz?“ 
Właśnie podczas takich chwil zadumany „wielokąt“ 


m 


Capri, dy Sorrento, do CasteHamare. Przzwoźm- najwięcej dokazuje! Abhy myśl nie błąkała się, naj. 
cy Śpiewali ogniste włoskie rieśm. Spal łem wszy- |lepszą jeszcze metodą jest wcale nie myśleć 
stkie owe małe książeczki, zwame „przewodnika- | Wierzcie mi! 


mï‘, zauważyłem bow em, że Kordelia nosząc ie 
z sobą wszędzie, opowiadału mi tylka o pamiąt- 
kach przeszłości, o rzeczach umarłych, co było 
bardzo smutne. 

| Całopalenie to oszczędziło mi wtelu historyi 
lo Tyberywszu i tutti quauti, W każdym raze byłą 
to już wygrania. Nie imiknęjśniy naturalnig zwie- 
dzenia Pompei, nie była to jednakże wycieczka 
nudna i smutna. W ruinach tych spotyka się za” 
wsze oltrzymie tłumy, nieprawdopodobne śmie- 
szne gtroje turystów, «całe karawany agóncyi 
Cook'a, którę umierającego mogłyby jęszcze roz- 
śmieszyć; pozatem są tam ra Ściaach nieco pło- 
che freski, z przed kiórycn uciekają nagle splo- 
szonę stare panny angielskie, krzycząc: „Ach! 
schoking!' Zaśmiewalkśmy słę oboje z Kordelią, 
jak dwoje rozbawionych dzieciaków... 

Ach! Kordelo! iakżę hyła$ wówczas mcią. w 
tych błogosławionych godzinach, kiedy to mieliś- 
my jedną tyto radość: radość z naszej obopólnej 
milości t z piękna przeżywanych dni, kiedy to ani 
przez chwilę mie zajmowaliśmy się tem, co bylo 
przed nami, co mało przyjść po nas... 

Czvż mie to jest warunkiem zupełnego szcze- 


Trzeba tylko być ciągle zajętym. 

Z Neapolu pojechaliśmy do Florencyi, stamtąd 
do Wemecyt, którą umyślnie zachowaliśmy na 
sam konec. Ach! nieszozęsną miastol 

Lęcz nie uprzedzajmy wypadków. 


XVI. 


„WIELOKAT“ KORDELII ZNOWU MNIE 
ZATRWAŻA. 


Surdon zamówił dla nas mieszkanie w hotelv 
Dam'eli, przy riva degli Schiavon W tym to ho- 
telu, podobno, zachorował poeta Musset i tu prze. 
konal stę o zdrądzie przyjaciółki swej Gecrge 
Samd. Żałosna ta przygoda, którą opowiedziano 
Kordelii zaraz nazajutrz po naszem przybyciu 
wywarla głębokie warżenia pa maj żonie, za- 
smucając ją nad wszelki wyraz, 

Przeklinałem głupca, który opowiedział jej te 
historyę i chciałem opuścić hotel Danieli, Kordelia 
iednakże Sprzeciwiła się temu, musiałem zatem 
ustąpić, 

(LU d. ni. 
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że postęp kultury prowadzi do zupełnego natura= 
lizmu. = 
Publiczność, jak zawsze klaskała, bo mic imie= | 
go nie wymyśl la, a przytem mie miała się czasu, 


czytów, jeśli nię mają one w rzeczywistości przy- 
<zynić się do odszukan a prawdy. 


Pogrzeb oficera I żołnierza 
armii francuskiej, 


Lwów, 12 czerwca. 

(mg) Ofiary tragtcznego wypadu w czase 
ćwiczeń wi_dskowyh pochowano wczęwaj z wielką 
okazałośdią. W koścele OO. Jezuitów odprawio- 
no modly za dusze iegłych ną ziemi polskiej Fran 
cuzów, Śp. kapitana Jama larrey'a 1 Piotra Mal- 
lachet'a, poczem trumny zimariych owinęte w 
barwy Framcyt, wynieśi Żełnierze z` kościoła 
1 złożyli na dwu przystrojonych chomą lawetąch. 

Tłumy zgromadziły się u wrót kościołą ! ma 
ulicach, kućrepn zdiążął pochód. Otw erały go sze- 
reig żołnerzy z wyaagniętemu szablami, kompa- 
na bojowa Halleeczyków i orkiestrą wojskowa. 
bug; szeneg wieńców ibukiatów zdobnych w trój 
barwne wistęg. był wyrazem współczucia. 

Za trumrami ofcgrą : żołnierza postępował 
dowódca O. G. gen. Lamęzan, Komendant miasta 
pułk. Linda z deteracyą uśicerów poiskich, major 
Medina w bardzo licznem gime oficerów armii 
fralnicugiktej, nozinaite delegacye i rzesze publiczno. 
ści, Nad snqpbem wygłoszona mowy Dażzgnalie. 

sk 


Komendant Medina, sze! grupy personalu fran. 
ousłicgo we Lwiwie, nądsyła nam następujące 
podziękowanie pod adresem ludności m. Lwowa: 
Przybylłcie licznie, aby odprowadzić do grobu 
waszych dwóch drogich towarzyszy Francuzów, 
którzy przed kiku dmami padii ofiarą strasznego 
wypadku, Zetraniście się ttumme tego raisa W po 
chodzie  kondiukty  pogrzebawaco. Świetność 
soprzedzającej go ceremoni peligtmej, pm osiy 
spania śpiewy artystów opary, którzy z wła- 
rej mkyetywy ofrarowali swój wspóudzał. K1- 
sa osób, odruchem Ppoboźnym złożyło bukiety 
cwiatów mą trumanach  krójkolcnowyich. Władze 
radie, wojskowe : cywilne, kióre my już wyraztły | 
gorącą koqklolerrcyę ustnie, czy też pisemnie, 
z:szczyciły obacnością swoją nasz obrzęd. Był to 
w istocie heid woczysty, złożony przez Polig 
dvom synom Frarey`, którzy zgine w iej służbie. | 
W <sprawozclamiu, które dziś wieczorem wysyłam 
do Naliwytższej komendy francusicej 6 do Prezy- 
denta Francyj z przyjemnością zaznączę obiawy 
ztęboktej sympaty’, które okazało nam cbywate!l- 
stwo Lwowa przy tej okazyi. Przyczytmą się one 
c zwątypiemią ġa zaceśmięcia więzów  przyiaźni, 
-óra oddławna już łączy dwą wielke kraje: Fran- 
zwę | Polskę. Jako szef grupy personaluw francu- 
diego wę Lwiowe ślę Wam z głębi serca naj 
sęrdeczytejsza dzięki, Medina“. 


Minister wojny 
do oficerów polskich. 


Ministerstwo Wolny ogłosiło niniejszą ode- po 


zwę: Pp. Oficerowie! Śwłecić mamy Narodowi nie’ 
tyll o przykładem cnót i męstwa na polach bitew. 
nietylko gotowością spłącania długu Ojczyźnie 
krwią i życiem lecz także ofiarnością mienia. gdy 
tagn wymaga Jej potrzeba. Chwila taka nadeszła. 
Państwo Pnłskie, skuikem długotrwałej wojny, 
której zwycięski komec już biski, 
mua Tapełnić uszczuplony skarb, dając Świąde- 
ctwo swej mocy wewnetrznej wobe: śwatą cale- 
go W trosce o zasoby fthgrsowe Pafńsiwą Rząd 
masz zwraca stę do calego Narodu o poparcw i 
procentowej Pożyczk: Wewnętrznej Odrodzenia 


1 szczodrze odpowiedzieć winniśmry ną wezwą 
nie! Żadnego z nas nie zabraknye! Żołnierz --- ofi- 
cer da przykłąd żołnierzowi — szeregowocowi, 
armia całą — "narodowi! Wicem'mstar spraw 
wojskowych, Sosnkowgki, genera? podporucznik“. 

Amalogiczną odezwę wydało Ministerstwo 
Wojny dn żołnierzy. 


„OAZETA PORANNA”. 


Ste. 7 


Piorunujący spadek cen w Warszawie. 


Lwów, 13. częrwca. 


nastepujacy telegram: Żadnych dalszych towarów 


S $)Do jednega z kupców tutejszych, stojącego |me kupować, o ‘łe możności towar zaraz sprzedać 
naradzić, ale już na schodach dawały się słyszeć w stosunkach handlowych z pewną pierwszorzęd ewentualne tawet po cenie fakturowej, Ceny tu 
sądy, dowodzące, że... nie trzeba wygłaszać od- |ną fimmą tekstylna w Warszawie nadszedł dzisiaj Ispadalą piorunująco. 


Milion dwieście tysięcy na pożyczkę! 
Propaganda Pożyczki Odrodze: ia przez szkołę. 


Lwów, *3. czerwca. 

(zet) Zarzad oddziału twowskiego Polsk. Tow. 
Pedagogicznego zajął się żywo sprawą jak naj- 
szerszej i najskutęczniejszej propagandy pożyczki 
państwowiej wśród warstw. na jakie nauczyciel: 
stwo ma wpływ bezpośredni. Z wwagi na to, że 
wśród meuczycielsitwa naszego szkół powszech- 
nych trak niemal zupełny esób zamożnych, posta- 
dtowioggo uciec się do formy tak ej, iżby sulgkry- 
bować pożyczkę państwową przy pomecy ubez- 
piisczenła na życie, 

Wybrany do tego celu komitet postanowił 
rozwinąć taką samą cikcyę wśród sfer rodziciel- 
sk ch, twanząc z każdej szkoły cantrum propagan- 
dy. Zarząd główny P, T. P. wydał juz da licznych 


Wszedł wczzraj Święty Antoni 
Dzerżąc pik Pożyczek w dłoni 
— Przybywaąm, mówi. ex Post, 
Dłą Polsk" wmeśé złoty mosi, 
A minus biedy 1 wolimy, 

Jestem zupeinie spoiny, 
Czekam wyniku bez loku, 
Wszak los pożyczki tu w ręku. 
Mezo pupta, co śmiało 
Energię rozw ją całą, 

I z klęską nie zejdzie z pola, 
W ręku Antoniego Dolla! 


KRONIKA 
Reperiuar teatru miejsk eqo. 

W niedzielę, 13 czerwca o godz. 3.30 po poł. 
„Lyzistruta”, operetka w 3 aktach P. Linczego. 

W niedzielę, 13 czerwca o godz. 7-mej wiecz. 
po raz f-my „Ponad śnieg“, dramat w 3 akt. Stef, 

eromskiego w niezmienionej obsadz e. 

W poniedzialek, 14 czerwca o gotz 7 mej w. 
po raz 3-ci „Książę Kazimierz“, operetka w 3 akt. 
K. Zehrera z pp Milowską, Kasprowiczową, Bsze 
ską, Lozińską, Kulivowskini, Miłoszą. Fciańskim i 
Justlanem, z 

We wtorek, 15 czerwca o godz. 7-m:ej wiecz. 
po raz 9-ty „Ponad Śnieg”, dramat w 3 akt. Stef. 
Żeromskiego, w niezm enionej obsadzie. 

We środę, 16 czerwca o godz. 7-maj wieczór 
„Eugeniusz Onegin", opera P. Czaykowskiega z 
pp. Bandrowską, ttrzan, Bielińską, Ostrowską, O- 
końskim, Łowczyńskim, Kurnercm 1 Jeleńskim. 

We czwartek, 17 cze:wca o godz. 7-mej w. 
po raz 4ty „Książę Kazimierz“, operatka Ziehrera 
w miszynianionej obsadzie, 

W patek, 13 cząrwca o go”z. 7 mej wieczór 
raz pierwszy „Chrześniak wojenny“, troto- 
chwila w 3 akt. Ul. Hemnegu na i P. Vebera z pp. 
Trapszo, Kwiatkiewiczową, Jankowską, Frączkow 


| p Nowackim, Rydzewswim. Ratschką i Cza- 


—0— 


Repertuar teatru liter..art. „Czwórka*  (Rej- 


własnemi stami |taną 3). Program ostatni od poniedziałku 7-go bm. 


do wtorku 15-go bm. włączn'e, codziennie o godz. 
7.30 wieczór. — Prolog: Zb gniew Orwicz. — Go- 
ścinny występ: Jerzy Borcński, recytacye Anda 
Kitschman | Marek Windheim w swoim repertua- 


w kraju swoich oddziałów specyafna lnstrukcyę. 
pouczającą, w jakiej fornite mcżna najodpowie- 
dniej prowadzić propagandę subskryhowasia po- 
życzki państwowej. Referentem tej sprawy jest 
p. Byjos, który zorganzował grona nauczycialskie 
do zbóórki subs*rypcyi ma terenie lwowskim wśród 
sier rodzicielskich. 

Dotychczasowa akcya postępuje bardzo po- 
myśnie i dała już dotąd rezultaiy nader poważne, 
gdyż, jak się dow adulemy z kompetentnego źró- 
dła samo nauczycielstwo dotychczas subskrybo- 
wało na pożyczkę panstwową powyżej milona i 
200 tysięcy marek, co Świadczy nader pochiebni3 
o poczuciu obowiązków obywatełskich naszego 
nauczyc kligtwa szkół powszechnych. 


UTETE w ODRZ SEE OOOO PO OO AE EES o ZZOZ ORZZZZZO A OZPOZOY TORO EYE 


TE Repertuar „Cho hlika* w ogrodzie Jezuickim 

ościnny wystep Bavonroffa, oraz innych nowoangażo 

„amych artysiów. Początek przedstawienia o S"mej wier 

r rem. 1501 
=) 

Dzisiejszy numer „Gazety Porannej" za- 
wera JO s'ron. 

Zawieszenie „Kuryera Warszawskiego” u- 
ehyf ne. (Telef.) (tr.) Sąd warszawski uchylił de- 
zyzyę pierwsze) instancyi w sprawie zawieszenia 
Kurytra Warszawskiego*. Wczorajszy numer 
wieczorny „Kuryera* wyszedł w rozmiarach ogrą- 
uczonych. 

Strajk w Warsżawie trwa, zakłady w mieście 
pracują, Szwankują tylko gazownia į tramwaje, 
ele tu i tam stan polepsza się. Jutro mają być 
Juszczone w ruch autowozy. 

W rocznicę tragioznego Zgonu lorda Kltchenera. 
Z Londynu donoszą, że francuski attache wojskos 
wy w Londynie wręczył siostrzę Kitchenera z oka 
zyj czwartej rocznicy tragiczaej Śmierci brata w 
czasie rozbicia się ckrętu „Iamshire', na którego 
polstądzie znajdował się wówczas Kitchener, ine 
niem prezesa ministrów francuskich Milieranda pi- 
semną kondolencyę, w które} Millerand wychwala 
w gorących słowach zasługi Kitchenera, w czask 
tragicznych chwil w czasie wojny. 

O uregulowarig międaynarodowej taryfy ru 
chu OSObowego, Na zaproszenie niemieckich zarzą: 
dów kolejowych odbyła się w Pasawie konferen- 
cya przedstawicie:'i zarządów kolejowych anziel- 
skich, holenderskich, belgijskich, włoskich, szwedz 
kich, czecho-słowackich, polskich i francuskich. 
Przedmiotem obrad była sprawa uregulowanie 
międzynarodowej taryfy ruchu osobowego. 

(s—i) Sprzedaż „Nue Fr. Presse“, Nowona 
bywcą tego dziennika został Związek przemysłow 
ców, Główną przyczyną Sprzedąży jest kryzys w 
prasie wiedeńskiej, który uniemożliwia wydawa. 
ne nlezawisłego dziennika, 

(—i) Zgon wybitnej czeskiej dzłałaczśi, W sa 
natoryum pod Pragą zmarła w 67 roku życia Ka. 
rolina Machowa. Jako pierwsza nauczycielka-So- 
gyalistka przeszła całe piekło prześladowań ze 
Strony władz i rady szkolnej, Pa utracie posady 
utrzymywała się z lekcył prywatnych oraz z 
dziennikarstwa. pracując w ówczesnym organis 
partpi Socyalistpcztiej „Budoucnost“, a nastepnie 
redagując „Zenske Listy". 

„Zołmierza Polskiego“ ukazały się Nr. 128 i 
124 i przynoszą treść następującą: Hr. 123. 1) Na- 
sza odpowiedź — Sewara (natumalnie — bolszewa 
kom). 2) Walka o Górny Śląsk. 3) Wrażenia z Ki- 


3 À ia rze. — Paulina Noskowska, piosenki liryczne. — |fowa — dokończenie. 4 i 5) O Pożyczce Odrodze” 
Polski. Pp. Olfoerowie! Jak jeden mąż zgodnie | Dyznitarze”, sketch w 1 akcie Olszewskiego, z |nia. 6) Z Semu. 7) Miedzysarodowę Sportowe 


J. Borońskim i Z. Orwiczem. — „Pasek na pio- 
senki“, sketch w 1 akcie Kcnrada Toma, z J. Bo- 


„Igrzyska Olimpijskie, przez Dr. Orłowicza. 8) Li. 
jsty żołnierskie. 9) Kronika Wojskowa, w któret 


rońskim i M. Windheimem. — Konferuje Zbigniew rzastuguje na wwagę Rozkaz POW. na Ukrainie, / 


Orwicz, 


19176 |datą Kijów, 15 maia r. b. ważny dokument de” 


Bilety wcześniej u Q. Seyfartha (Akademicka | wy. Nr. 124: 1) Cztery bitwy — Sewera. 7 


ros 


it zaś od godz. 6 wiecz. przy kasie teatru 


dywizyi jazdy gen. Romera. 3) Wałki 
Śląsk, 4) Ze wsi (zniesienie serwiiutów 


Sfr, 


8 


„QAZETA PORANNA”, 


Na 3278 


verzu — twaczu. 6) Z Sejmu, W otu numerach 
powieść M. Dąbrowskiego „buma“. Nadto kroni- 
ki: wojskowa, krajowa i światowa. 

(—) „B.edna praczka*. U Józefy Terembat 
orala onegdaj bellzne Marya Żachofska, zawo- 
dową praczka, zamieszkała przy ul. Żółkiewskiej 
L 20. Podczas prania Zacholsjęą skradłą na szkodę 
Terzimbali bislizaę wartości. 300 mp. Chcąc ode- 
piąć swą własność poszkodowany zwrócH stę z tą 
sprawą ch pooyi o peznoc. Wczoraj właśne po- 
boya w poszukiwaniu Za skradzioną bielizną Te- 
rombali przeprowadziła rewizyę w nmeszsanu 
„ Ladaej praczki, Wynik rewizyi był nadspodzie- 
wany. Ftócz towiem biekzry Terembałi znale- 
cono w migszkana Zadholskiej znączną ilość ró- 
nych rzeczy pochodzących prawxiopod.brie z 
kradzieży, a przedstawiających wartość ponad 
100.000 mp. Zakwzstyorowane rzeczy zdeportową 
tb na poficyi, a Zacholską zamiką'ęto, W aresztach. 

(—) Kradzieże kieszonkowe w tramwajach. 
W tramwaju KD. skradziemo wczoraj Z. Nafketo- 
wd, pidkarzowi, 2 marynarki pordel z 6000 m. p. 
1 zezwoleniem nia wyjazd do Ameryki oraz mny- 
mi ważnymi dokumentami. — WI. Pźkusińskienm, 
w mamwaju ŁD. skraddzkoąo wczorąi portfel z 
27.000 m. p. oraz kwit na pożyczkę „Odrodzania”, 
opiłewłający ma 10.000 nep. 

(—) Znowu podrzutek. Józet Brich. zam eszka!y 
przy ul. Kieparowskiej |. 10, zualązł nriniortej no- 
cv pod schodami tefże realności jednomteg'ęcznę 
dz ęcię pioi żeńukej. Podrzutką oddam do kom 
saryatu IL. dziebecv, 

(—) Świetny interes. Komwrolor Dyrukicyi skar 
hu Jay Roszkowny zakwestyonował wczoraj u K. 
Luzamidra, mpodmaistrzego murarskiego, zaniie- 
szkałygo przy ul. Ormiańskieś l 29 zytke... 40 kle. 
tytomilu rosyjskiego. L.uxander nabył zakkwestyo- 
nowany tytoń za 50.000 m. p. na nodstąwie fałszy 
wego dokumentu, jaki dostał w kawłami Reunien 
yd mscharika E. Buzk: za 600 m. p. Dyrekcya 
skarbowa tytoń skonfiskowała a chcącego się droo 
bić majątku ma pasku tytoniowym Luxandra po- 
licyła ma razie zamknęła w swych aresztach. 


KOMUNIKATY. 


Generażna dyrekcya fotsrył państwowej ogla- 
sza, iż ciągnienie drugiej klasy pierwszej polskiej 
aaństwoeł loteryi klasowej odbędzie się publicznie 
we wtorek i środę, ti. 15. i 16. czerwca 1920 g go- 
dzinie 8.30 rana w Warszawie przy ul. Nowy 
Swiat |. 67 (Kasyno urzędników państwowych) 
wobec komisyi rządowej przy współudziale i pod 
kontrolą 2 obywateli miasta (w tem jednego re- 
enta) przez prezydenta wyznaczonych. 

Wiec inwalidów. Otzymujemy odezwę: Ng- 
dza i niedoła nasza z dnism każóym wzrasta. Za 
krew przelaną — za postradane zdrowie. za u- 
tracome ręce i nogi placa nam lexceważącem za- 
pomnieniem i skrajną nędzą, w jakiej żyć jesteśmy 
fetmuszeni. Ustawa o wyposażeniu inwalidów wo- 
ieńnych, wdów i sierót po poległych jeszcze nie 
uchwalono. Tak dłużej być nie może Czas uż 
najwyższy przejść od słów ao czynu. Dlatego też 
13. czerwca inwalidzi na całym obszarzę zizm 
Rzeczypospolitej Polskiej zejdą się tłumnie na 
wiec, by jak najemergiczniej zaprotestować prze- 
ciwko odwiekamiu w ułeskoficzoność najbardziej 
piekących Spraw inwalidzkich — aby solidarnie 
zamanidestować, że masy inwalidzkie żyją i po- 
trafig się uponmieć o należne im prawa. Lwów mie 
powinien, nie może — nie pozostanie w tyle za 
Warszawą, Krakowem, Poznaniem. Wilnem. Wo- 
bec tego Kolo Lwowskie Związku lwalidów Wo- 
iennych Rzeczypospolitej Polskiej wzywa wszyst- 
kich inwalidów we wschodniej Małopolsce bez 
względu na narodowość i wyznanie dọ bezwarun- 
kowego wzięcia udziału we wiecu, który się od- 
bedzie w tym dniu o 10 rano na placu Gosiewskie- 
go przy udziale posłów lwowskich i reprezentan- 
tów władz. 

Z DkSzyi zaślibłn kolegi Rudolfa Chmury 
składa zamiast telegramu gratułacyjnego kwotę 
120 marek na cele plebiscytowe Kurs kolejo- 
mistrzów Dyrekcyi lwowskiej. 

Dia uczczenia imieni swego szefa p. Anton'e. 
go Grodkiego złożył personal urzędniczy Eksno. 
zytury lwowskiej Oddziału Małopolskiego Mini- 
sterstwa Przemysłu it Handlu do rąk p. Grodkiero 


kwote 875 mk. do jego dyspozycył na cele narodos| 
wie. Kwotę tę uzupełnił p. Grodki ze swej kieszeni 
do 1000 Mk. i przeznaczył całą kwotę na caie ple- 
biscytowe na zacliodzie państwa. 

Koncerty Didera de Lwowie. Drugi koncert 
Didura aa dochód funduszu plebiscytoweza i Opie 
ki nad żołnierzem polskim odbędzie się w ponie- 
działek 14 bm. z udziałem chóru męskiego „Echa“, 
pod dyrekcyą J. Rangla. Artysta odśpiewa m. ln. 
Moniuszki Balladę o Floryanie Szarym z tow. chó- 
ru, Na wieczór ten zostały wszystkie miejsca w 
przeciągu 2 godzin wysprzedane. Biuro koncerto- 
we Tuerka, w której imprezie artysta w Polsce 
występuje, pozyskało na nałegania wiełuset osób 
znakomitego Śpiewaka na III. wieczór anyi opero- 
wych, który się odbędzie we wtorek 15 bm. Sprze 
daż biletów w magazynie nut Seyfartta rozpo- 


cznie się w poniedziałek o godz. 9 rano. 


POLSKI BARK PRZERYDŁOWI 


ZAKŁAD GŁÓWNY 


wa Lwowie, irzecicgo Mała L. 9 
przyjmuje zgioszęnia 


na Pe'ską Pożyczką Państw. 


również w iedziele i dnie świąteczne od godziny 
10-tej do 12-tej w południs. 2436 


KOMUNIKAT. 
—— 


XVII B. DEPARTAMENT MAGISTRATU. 
LB. 1508/20. We Lwowie, dnia 11. VI. 1920 
Karty chlebowe. 


Zarząd miasta zawiadamia P. T. Mężów 
zaufania, że karty chlebowe na najbliższy okres 
rozpoczynający się dnia 16. czerwca b. r. będą 
przygotowane w Departamencie XVII. B. Ma- 
gistratu ul. Piekarska I. 11, i. p. (a nie jak 
dotychczas w Biurach okręgowych) w poniedzia- 
jłek 14. i we wtorek 15. b. m. w godzinach 
popołudniowych od godziny 4 do 7. 

Równocześnie uprasza się P. T. Mężów 
zaufania, ażeby należytości za pobrane dotych- 
czas karty spożycia i pozostające u nich jeszcze 
karty (zwroty) złożyli w Biurach okręgowych, od 
dnia zaś 16. b. m. należy pozostałe z rozqdawni- 
ctwa karty wraz z uzyskaną gotówką zwrócić 
najdalej do dni 8 w oddziale kasowym Depar- 
tam.ntu XV!L B. ul. Piekarska 1. 11, III. piętro 
drzwi Nr. 26. 

„ Ponieważ karty chlebowe będą obecnie 
opiewać na okres 4-tygodniowy, przeto tytułem 
opłaty za blankiet nałeży pobierać 10 fen. 2471 


CHLEB. 


W okresie kart chleb "wych rozpoczynającym 
się w środę dnia 16. czerwça sprzedawać będą 
sklepy miejskie, reionowe i konsumy prócz nor- 
malnej racyi t. j. 800 gramów chleba na kartkę 
chlłebową, jeszcze chleb na kartki mączne a to 
po jednym bochenku chleba na każde przedło» 
żone trzy kartki mączne. 

W sklepach zapasowych chleb dodatkowy 
nie będzie wydawany, dlatego kupujący winni 
oddawać kartki chiebowe wraz z odcinkami 
mącznymi. 

Cena chieba pozostaje niezmieniona. Wzywa 
się kupców rejonowych dzielnicy I. 1l., Ill. i IV. 
by zgłosili się w Zakładzie aprowizacyjnym dnia 
14. czerwca w poniedziałsk, kupców rejonowych 
dzielnicy V. i yl. oraz zarządców konsumów dnia 
15. czerwca we wtorek, zaś zarządców zakładów 
dnia 16. czerwca w środę, celem wykupna asygnat 
na chleb. 2501 


Mieis] Zakład aprowizacyjny. 
MAGISTRAT KROŁ. STOŁ. M. LWOWA 
L. M. 51.860/20. 


M.U.O. 
We Lwowie, dnia i0. czerwca. 


Komunikat. 


Z powodu ponownego podwyższenia cen 
węgla opałoweżo począwszy od |. czeraca 19.0, 


i R Z AZ RZA R OZ O EDA PALE ODA IA 


zowej kolej. o przeszło 200%: — Magistrat ne 

podstawie opinii Urzędu walki z lichwą i speku- 

lacyę i uchwały Subzomiteiu opałowego Rady 
miejskiej ustanawia z ważnością od 8. czerwca 

1920 rastępujące ceny maksymalne materyałów 

opałowych w mieście Lwowie, uchylając tem 

samem wszelkie dotąd obowiązujące postanowie” 
nia w tej sprawie. 
Ceny węgla: 

100 kg. węgla małopolskiego z dostawą przed 
dom wprost z dworca kolejowego na 
karty poboru 118 Mp. 

100 kg. węgla małopolskiego loco skład miej- 


ski 116 Mp. 
100 kg. węgla małopolskiego loco skład rejo- 
nowy 118 M». 


wagon 10.000 kg. węgla małopol. loco dworzec 
wedle listu przewozowego dla handlu 
hurtownego i przemysłu 8.900 Mp. 

Ceny węgla górnośląskiego i koksu karwiń- 
skiego nie zostały dotąd z powodu zmiennego 
kursu marki niemieckiej i korony czeskiej defi- 
nitywnie ustanowione przez Państwowy Urząd 
węglowy. 

Wynssić one będą w przybliżeniu około 
250 Mp. za 100 kg. węgla górnośląskiego około 
350 Mp. za 100 kg. koksu. 

Ze względu jednak na minimalne przydziały 
węgla małopolskiego, które nie mogą pokryć 
nawet 20% zapotrzebowania mieszkańców na 
przyszłą zimę, Magistrat zachęcił Syndykat wę- 
glowy we Lwswie do sprowadzenia węgla górno- 
śląskiego i koksu, upoważnił w porozumieniu z 
Urzędem walki z lichwą i spekulacyą członków 
tego S-ndykatu do pobierania od konsumentów 
stosownych zaliczek na poczet dostawy tych ar- 
tykułów i wzywa niniejszem mieszkańców miasta 
aby zamawiali węgie! górnośląski na karty po- 
boru stosownie do ogłoszonego równocześnie w 
dziennikach ogłoszenia Syndykatu. 

Zakład gazowy miejski będzie pobierał za 
koks własnej produkcyi po 240 Mp. za 100 kg. 
Ceny drzewa opałowego. 

100 kg. drzewa twardego łupanego loco skład w 
mieście 46 Mp. 
100 kg. drzewa twardego rębanego loco skład w 
mieście 51 Mp. 
100 kg. drzewa miękkiego łupanego loco skład 
w mieście 44 Mp. 
100 kg. drzewa rębanego miękkiego loco skład 
w mieście 49 Mp. 


Wa 


sze kapitaly 


ulokowane 


Pożytzte odrodzenia 


ahezpieczone sa od spadku waluty! 


Ekonomisia. 


WIADOMOŚCI GIEŁDOWE. 
Lwów, 12 czerwca. 

Sytuacya niezmieniona, ruch hardzo słaby, dè 
lary znowu słabsze, marti riemieckie ustalone, tyl 
ko dewiza na Wiedeń pcs:'a w górę, płacono be 
wiem zwyż 111. 

Kursa akcyi obniżył" się. 

Usposobienie bez ochotv. 


ZUPEŁNY ZASTÓJ NA GIEŁDZIE 
KRAKC WSKIEJ. 


Kraków, 12 czerwca. 
(Telef.). Dzisejszy dzień: ną giełdzie krakow» 


oraz równoczesnego nodniesienia taryfy przewo- sklej caraktaryzował zupełny zastóL Nie dokowyr 


Nr. 5278. 

wano żadnych transakcył, a to z tego powodu, 
że kursą giełdy warszawskiej aż do zamknięcia 
zebrana giełdowego .niie nadeszły, wietsc czego 
uczestnicy zebrana nie mieli podstaw do zawie- 
ratlią kontraktów. Zaznaczyć należy, że z walut 
zag ramicznych marki niemeckiz, kióremi dokona- 
no zaledwie diw'e transakcye i to bardzo małe. u- 
trzymały sę prawieną tym samym poziomie kur- 
sowym, Go dna onegdajszego, dolary natom ast 
spadły o 1 pumiet, kurg ich wynos; 169 , w stosum 
ku ćo 170 dmą ub. Z dewiz na Pragę początkowo 
norowaą 404, pod konec spadła na 393. Równiaż 
Wiecień spadł u 1 punkt. Jedyna transakcyą w 
alkcyach towarzystw handiowych dokonano pap e. 
rajni elekcttował w Sierszy, kurs wynosi 940. 


KURSA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 


Warszawa, dnia 12 czerwca. 
Y: Papiery procentowe, 
Obligacye: 
Miaata stol. Warszawy: 


Wartość Transe Żąd Pnazu- 
kuponu akcye ©1039 kiwan. 
6 pre. 1915-1916 r. 2,356 mm'e  ZŻ20m 210 
6 pre. 1/17 r. za Mk. 100 2,68:3 9950 101 98 
3.pre. Banku ziemskiego 0,912 103 99 


II, Listy zastawne: 


4 i pół pre. ziemskie 4.246 20625 209 202 
pre. miasta Warszawy 1,970 232 — 235 226 
4 pół pre. m. Warszawy 1,773 193*— . 
I. Waiuty: 
Ruble carakie po 100 249'e 25e wam 
Ruble carskie po 500 263'— 26650 265 — 
Franki fr. neuskie ` 144— 1365 —— 
Funty szterlingów NS —' =" 
Marki niem. po 100 466— === m 
Dolary amerykańskie 172:50 1595 1715 
Czeki za okazą: iem: 
Paryż "æ= J335 == 
Szwajcaryą 3450 33:75 34— 
ncyn 718 — 7T0— 715— 
N wy York 175— 175e  —— 
Ber'in 47450 47-— — 
Wiedeń 383 R o wały 


«RANSAKCYE GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 
Warszawa, 12 czerwca. 

(Teief.) (m) Niejedmolitość tendencyi dawala 
się odczuwać również i na przeb egu transakcyi 
gieldy ostatniej, która w dalszym ciągu płynęla 
Dod znakiem deżoryentacyi, W dziala akcyj bro- 
ty utrzymywały SĘ w ograniczońym zakresie, je 
dnakże pomimo trwającej jeszcze przewagi 2a0- 
fiarowania, kursa obniżyły się mniej znacznie, a= 
niżeli poprzed o, a niektóre akcye notowały na- 
wet wyżej. 

Starachowice 9000.—8500. 

Liipopy 3600-—3500. 

Rudzki 2650—2600. 

Zawiercie 8200. 

Warszawska żegluga 1000. 

Bank handlowy 2400. 


Bank zjednoczonych ziem polskich 2200—2050. 


_„GAZETĄ PORANNA”. 


DEWIZY SZWAJCARSKIE. 
Zwrych, 12 czerwca. 
(PAT.) Początkowe kursa dewiz. Berlin 14 
(13.90) — Medyolam 30.75 — Praga 12.40 (12.25)— 
Budapeszt 2.10 (3.10) — Warszawa 3 (3.10) — 
|Wiedeń 3.95 (3.90). 


AMERYKA ŻYCZY SOBIE SPADKU DOLARA. 
Lyn, 12 czerwca. 

(PAT.) Radio. Że spadek dewiz zagran cznych 
nie uwidocznił się w Ameryce, powodem byio to, 
iże w obecnej chwil. dokonuje się na rachunek ame 
rykański sprzędaż dolarów. Upływa rok od czasu, 
kiedy handlowcy amerykańscy zwrócili uwagę 
swọ ch współziomków na tó, że bardzo wygóro- 
wany kurs doara może spowodawać izołacyę €- 
konom:czną Ameryki. Podniesiemre ekonomiczne 
Europy jest jednym z warunków pomyślności A- 
meryki, i Ameryka życzy sobie spadku dołara, a- 
by przez to jej olbrzymi przemysł, jej sklady z ma 
teryalam pierwszej potrzeby mogiy mieć zbyt 
normalay w Europ.e. 


375.000 TONN MAKI PRZYBYŁO DO GDAŃSKA. 
Warszawa, 13 czerwca. 

» (Telef.) (m) Ministerstwo aprowizacyi komu- 
nkuje, że w ostatnich dniach przybyło do CGidań. 
ska 11 statków, które przywiczły: 375.000 toun mą 
ki, a oprócz tego na 3 innych statkach przybyło 
1350 tonn różnych innych Środków Żywności. W 
celu umożliwienia i ułatwien a lepszego przewozu 
tych ładunków do poszczególnych miejscowości 
ministerstwo aprowizacy zorganizowało  stącye 


= |przeładunkowe w Modiinie i w Warszawie, sko- 


ordymnowało środki transportowe lądowe i wodne. 
Taka sama stacya w Torunu została zorgarizo- 
waną i w tych dniach będzie uruchomiona. 


WZMOŻONY RUCH PORTOWY W GDAŃSKU. 


Gdańsk, 12 czerwca. 
(PAT.) Ruch okrętów w porcie tutejszym w 
ubiegłym tygodniu zw gkszył sę znacznie. Dzien. 
niki zaznaczają, że nawęt w czasie pokołowym w 
porcie gdańskim nie było tak wielkiego ruchu. 


SŁOWIAŃSKA IZBA HANDLOWO-PRZEM. 
W WIEDNIU. 

(PAT.). Władze austr. zatw zrdziły statut sło” 
wiańskiej Izby handl.-przem. Celem tej Izby jest 
nąwiązanie ‘i popieranie stosunków handl. między 
państwami słow ańskiemi a republiką austr. Nowa 
organizacyą składa się z sekcyi polskiej, jugoslo- 
słowiańskiej, gustryackiej, czechosłuwackiej i ukr. 
Sekretaryat sdscyi polskeł znajduje się w III. dz. 
Gärmergasse 2. Funkcye sekr. sekcyj polskiej pel- 
w p. dr. Szymon Paust, organem prasowym tej 
sekcyi jest „Kuryer Wiedeński".  Konstytuujące 
| walne zgromadzenie zbierze sę w polowie 
czerwca. 


Śtr. 9 


me zabierały dary towar, płacąc ceny taryfowe, 
częśią zaprowadzały hadlarii wraz z towarem 
lo konirołorą, który następnie tówary te sprzeda- 
wał wedle taryty. W ten sposób zmuszano han- 
diarki do rego, że sprzedawały, względnie odstę: 
powały litr poztrsnek za 16 marck. kilogram masła 
iza 100 mp., Mtr >orówek za 10 mp. litr czereśri 
za 10 mp. litr kwaśna śmietany zą 16 mp. Ta 
samoobremą konsumentów wywołała naturalnie 
wśród hamdląrex wielke oburzenie, tak, ża się ud. 
*ramły, Że więcej na rynek mie przyjdą, ą jedną 
z nich oburzeniu swem dała w ten sppsób wy- 
raz, że sprzadałą ćwierć tra boziomck nżej ta- 
jryfy. Gdyby ta akcya samoobreny rozszerzyła 
się także i ną "nne artykuły kmsumcyjne, ceny 
tych towarów bęzwątpieną znacznieby spadły. 


La . s 
1arg o ciało dziewczyny. 
Lwów, 12 czerwoa. 

izet.) Dnia 5 bm. rozpoczęła się przed sędzią 
smzekającym Malick'm rozprawą karna przeciw 
jednej Kasyercć i krawczymt o zbrodnię wcze- 
stnctwą w kradzieży, popełtipnej przez to, że 
pierwszą z mich przyjęła w podarunku od pana, 
który ją znał od lą dwir kolczyki brylantowe, 
które po pewnym czasie, zmuszona do tzgo b'e- 
dą, wręczyła drygiej ceiem sprzedaży. Hojny pan. 
jest synem zamożnej rodziny kupieckiej t sam 
jest kupcem. Jednakowoż jego matka, której te 
kólczysk zginęły, była zdana, iż sy iej za drogo 
zapłacił zą miłość, to też wniosła mzsciwko obu 
damom doniesienie karna, którego rezultatem by- 
la rozprawa, przerwana do 10 bm. z powodu ri'e- 
iawięnką się św ądlków. Na wczarajszej rc zprawie 
zeznawął jako świadek młody pam, który w zu- 
„peł r potrwiendzi obronę oskarżonej. Obrońcą 
wtóroskarżonej nązwał całą tstoryę wstręmym 
lhandłom © cenę za ciało dziewczyny, a sędzia po 
'wywodąch prokuratora, obu obrońców | zastępcy 
strony poszkodowanej, ogłosi wyrok, skazujący 
obie oskarżone na pół roku więzienia, 


Smierć za „Kapusia*, 
Rozprawą przed trybunałem wyjątkowym. 
Lwów, 12 czerwcą. 
(zet) Osk. Pechmann we powinien skarżyć słę 
ną pachą. Po odczytaniu bowiem aktów śled- 
czych zabrali gfis psychtatrzy-kekarze, a po mich 
obr. dr. Pierack, poczem trybumął udał se na ng- 
radę, po której przew. s. o. Niewiadomski ogłosił 
werdylct, uznający osk. Mojżeszą Pechmanna win 
mym zbrodny zabójstwa Mellera araz czynnej i 
słownej zmiewagi agenta policyjnego  Szerematy, 
wreszcie tego, że wi stame op:lstwą dopuścił się 
zgorszenia publicznego, Za © mu wymierzono 


Waluty były przedm otem dość żywych trans | UKŁAD ANGIELSKO-FRANCUSKI W SPRAWIE |karę 


akcyi, tezidencya wszakże panrowałą niejednolita. 
Prawie wszystkie waluty zachodnie spadły dość 
znacznie. w pierwszym zaś rzędzie dolary. Mar. 
ka niem:eaka ulegała poważnym wahaniom, Ruble 


zwyżkowały. W dziale papierów lokacyjnych ruch |naftowego w Mezopotamii. „Radicał 


dlewielki po kursach na ogół niezmienionych. 


- WarSzajwia, 12 czerwca. 
(Teief.) (m) Ruble carskie w setkach 249. 
Ruble carskie w 500 po 262.50-—264, 

Ruble dumskie duże 65.50—60—68.50. 

Ruble dumskie małe 46. 

Franki francuskie 13.75. 
Franki szwajcarskie ~= —. 
Funty szterlingi. == 
Dolary Stanów Zjednoczonych 175.50-—172. 
Dolary kanadyjskie —— 
Le: rumuńskie — — 
Liry. włoskie —— 
Marki niemieckie w 1000 —m— 
Marki niemieckie w 100 460. 
Dewizy. 


Paryż 18.85—13.80. 
Londyn 727.50—-710, 

Nowy Jork (telegraficznje) 176. 
Berlin 463—472—467. 
Zurych 34.75—24. 

Brukselą 14.40—13.90. 


w 


NAFTY GALICYJSKIEJ. 
Paryż, 12 czerwka. 

(PAT.). Havas. Komisya parlamentarna do 
spraw zagr. omawiał sprawę Mosulu j zagłębia 
« pisze, że 
umowa francusko-angistiskąa przyznaje Fra yi za 
opuszczenie Mosulu 25 procent produkcyi naftowej 
tego okręgu i zapewnienie wzałemności praw aw 
golskich | francuskich we wszystkich krajach pro 
dukijących nafte, a miancwkie w Kumu, Azyi 
Mniejszei, dawnem państwie rosyjskiem, Gaiicyl, 
oraz w kolontąch francuskich i ang lelskich, 


Z TARGU LWOWSKIEGO. 
Lwów, 13 czerwca. 

($) Na dzigelszym targu wystąpiła po raz 
pierwszy w 
tów, którą wydała nadzwyczaj dodatnie skutki. 
Gospodyne nasze uwijające się po rynku w celu 
zakupna jarzyn, owoców | nabłału, remonstrowa 
ły bardzo enarzicznie przeciwko paskarskim ce- 
nom przekupni i w'ejskich dostawczyń, odwołu- 
jąc się rieraz do ibterwencyi kontrolora targowe- 
go. Przy tej sposobności okazałą się 'mdolencya 
nrau/stratu naszezo, kióry do dyspozycyi całego 
targu na ryrku odda! jednego tylko kontrolore 
targowego | jednego sługę prag'strackiego. Wbrzyy 
protestowii przekiipni, pame kupujace częścią są- 


Jsi 


całe! pemi samoobrona konsumen-. 


pięcłoletniego więzienia z obostrzemami. 

Do kary włiczono -areszt śledczy, w którym 
oskarżony przesiedział 1 rok i 10 miesięcy. Wre- 
szcile zasadzono go na zwrot kosztów rozprawy 
sadowej. Wobec zastosowanej dp ckazanego am- 
|nestyi Naczelnika Państwa: pozostały Pechman- 
now! do odsiedzznią tylko dwa lata i dwa m'e 
iące, Peohrnąnn wyrak przydał. 


ę . -~ 


Kronika sportow 
. Warsząwa, w czerwcu. 

Doroczite igrzyska sportowe wojsk polskich. 

M-nistenstwe spraw wojskowych, pcimużące do- 
skonąlę $ścgły zwiazek między sprawnością fizy- 
czną żołnierza, a jego wychowamem sportowem, 
wydało rozkwz urządzanią: wojskowych zawodów 
sportowych, Do zawodów winy stawić się 
wszystkie okręgi gengraine, urządzając w Sobie 
podwładnych O. O. Gen. zawody w celu utwo- 
rzejdą reprezentący! na dorocząye lgrzyska Spor- 
towa, wrządzane w Warszawie w dniu 6 sierpnia 
mą „Św ęcie żołuierzą polskiego”. 

Tym sposobem w stokcy zgromądzą Sę zwy» 
lejęzcy z zawodów poszczęzólnych okręgów, roz- 
|grywanywh w nwesiącu czerwcu, a więc cekregów 
|Warszawa, Kraków, Lwów, Lublin, Pomorze rd. 


Ser. 10 

Program Igrzysk obejmuje 4 dzały: 1. bez. 
rzuty, 3. geoki i 4. chód. 

Nie wdając się obeume w szczegółowy. pro-| 
amu fgrzysu zaznaczyć wypada, że nstrukcvaj 


2 


rm 
p 


„GAZETA PORANNA". 


lzodz. 5.30 bez względu ma pogodę. Przed tym 

|maichem odbędą sę zawody o jnistrzostwo klasy 

B między Ż. K. S. a „Pownią Il.“ o godz. 3.30. 
Pooma(Przemyśi ) — Czarni I. W parxu T. 


Lod « 


1578. 


śników jazdy konnej w Polsce, Biegi zs względu 
na ¿cine zgłoszenia przedstaw aią się bardzo 3- 
teresušączo i będą przygomo waniem reprzzentacy. 
„Polski w dzeale hipcznytn na tegonsczne Igrzy- 


dadalikowa, wydana przez zen. Sosnkowskexo. qiZ. R. odbędze sę match obu tych drużyq O mi- „ska Olimpijskie w Antwarpii. 


cpragwata przez departat wychowana fi- 
zycziego, wnrowądza 
zwizząte silnie z zagtosowamem sportu w życiu 
i ga pacu boiu, jak bieg szturmowy 400 metr. w 
ralnvm rynsztunku, bieg na przełaj 1500 Biedni W 
las. pole zorane, ląki itp., chód 10 klm. w pełnym 
ryusziuniku. rzut graratsiu do celu itp. 

Doroczne igrzyska sportowe wojsk polskich 
Stzngwtą niezmiernie ważny 1 szeroki krok na- 
przód w wychowaru fizycznemi naszego narodu. 
T= też igrzyska 6 sierpnią stama się nietylko Świę- 
term żołnierza, ale świętem sportu polskiego. 


Lwów, 12 czerwca. 
Wisla — „Pogoń*. Dzś nastąpi spotkanie 
nn tych drużyn. które wzbudziło ogromme zainite- 
resowanie. Match ten przyjacelsk,, stamewić bę- 


dz ie niewątpliwie sensacyą sezonu i odbędzie się o|przesirzenii 40 kim. 


POSADY IPRACH 


Starszy magister farmacyi obecnie dzierżawca apteki, 
poszukuje od 1-go ewentualnie od 15-go lipea zar: ządu 
apteki ` 
w okolicy miasta większego. Poślubi najchetniej wdo- 


wą po spłekarzu. Bliższe zgłoszenia pod , „aaa ży 


do Adm. „Gaz. Wiecz. * 


MIESZKANIA, LOKALI, SKLEPY 


Dra pokoje lub pojedynczo, p 
tło elektryczne, łszienka, 
jęcia. Marczyński, Wsłowa 2 


pko” pa” świa” 
o dla Panów do wyns. 


2451 


Fokôi bez mebli froztowy, oscbny wehód, elektryka, 32| 


wynajęcia dla Panów. Marczyński, Wałowa 2. 2452 


Dwa pokoje, kuchnia, pełny komfort do wynajęcia, Mar- | 
czyński, Wałowa 


BUPKO, 


Trzcinę (w matach) sprzeda, 


T: 10.000 metrów kwadrato- 
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wych „Budowa“, Romanowicza 11, Lwów. 


5. 


Sfanistaw Klimkiewicz 


Zawody u nas nieznańe. | 


y mieście większem ewentualnie na prowincyi. 


strzostwo Klasy A. Początęk o godz. 4. 

Czarni HI. — Spartą o godz. 5.30. 

Lwowskie Tow, cykłistów į motorzystów urzą- 
dzą dziś, w miedz elę, Grią 13 bm. wycisczke kolar- ` 
ską. Punkt ztorny przed gmachem dawiuego S€i- 
mu ogodz.2po poludniu. Goście bardzo mile w. 
dz ami. 

Posiedzenia wydziału L. T. K." M. odhywają 
się regularnie co czwartku © godz. 7 wiecz. w lo. 
kalu klubu. ul. Batorego 4, mezanin, na które za- 
praszą się wszystkich członków, iakoteż osoby im- 
teręsuiące się tym sportem. 


Wyścigi konne i konkursy hipiczne, W d. 25 


26 i 27%-go bm odbędą Się ną torze Cetnera dawno 
nęwidziare we Lwowie wyścigi komne. 

W program wsjda bieg. z przeszkodami, kon- 
kursy hipiczne i bieg dystąnsowy „iniltarny” na 
Wyścgi urządza Tow. miio- 


Od d środy interesujący da sah w 3-ch aktach i dwie ba 


| 


i Wydział szevrm‘€rzy donosi: Dnia 30 czerwca 
ibr odbzdzeę się we Lwowie w Klubie Szermierzy 
ul. Pańską 1. 16, el minacyjny sassaut zgłoszonych 


'szeryn€rzy wobec jury i fechtmistrzą p. Bąkow- 
| skiego, 
2 Szańjmierze, uznani za zdolnych db tremngu. 


będą mog'i ochywąć bezpłatne treniug we Lwo- 
(wie, gauze z końcem FHpcą odbędze się ostą:eczne 
klasyfikacyjne assaut wsz.stkich szermierzy, po 
iktórym nastąpi przydzielenie do wyViazdu na l- 
|grzysiką, 

Zaangażowany iechmistrz światowej sławy, 
p. Bąkowski z Krakowa, rozpoczął już systema- 
tyczny ńrertnę z lwowskim: szetmierząmi. P. Ba- 
|kowski udzielą także lekcy. prywatnych na Szable, 
lfiorety i szpady dia pań © panów. 
i Zgłoszenką przyimnuje Kub szermerzy uł. Pań- 
ską l. 16, H. p. między godz, 5—8 NA m. 


ES" ie” Dziś po rąz ostatni! R |" 


z: STRACEŃCY == 


rdzo wesołe komedye, — W poniedziałek | we wtorzi 


z powodu koncertu przedstawienia nie bedz e. 


Kosy w większej ilości, cyrkularki we wszystkich wiel- 
kościach, kilka skrzyń narządzi i zolników, sprzeda 
firma Antoni Halski, Lwów, Sobiesk: 'ego 3. 866 


Najtaniej bo w domu sprzedaje gotowe ubrania męskie 
z pierwszorzędnych materyałów, krawiec Wilhelm Be- 
nen, Kościuszki 4, parter, uważać na numer domu. 
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DO APARATÓW 


pz za j SŁOJE! 


DO KORDERWOWARIA 


21690 a 


poleca 


ASPR HALSKI op nz eh i 


A f 
m Em 
KJ - 
; 


a artykułów żywn., 


SUBSRRYB 


POLSKIE 


UJCIE 


POŻYCZKI 


- PAŃSTWOWE 
KRÓTKOTERMINOWĄ 
À DI TERMINA 


ON KURS. 


à Celem zabezpieczenia środków transportowych 
pa dia przewozu wszelkich dóbr skarbowych jak n. p. 


siana, słomy (w prasowanym i nie- 


| obrońca Lwowa przed nawałą rusą, odznaczony P 
„Oriętami* i „Krzyżem obrony Lwowa“, porucznik [3 
7-go pułku art. ciężkiej 


licząc 22 lat życia, padł ugodzony granatem bolszewickim 

w walce o wschodnie granice Rzeczy.ospolitej koło Bia- 

łocerkwi na Ukrainie, gdzie zyiaął śmiercią walecznych 

dnia 28 maja b. r. Pochowany tymiczarąwo w mogile żoł= 
nierskiej w Fastowie. 


Exoriare nostris ex ossibus ultor! 


Gaj prasowanym stanie) woliny, opału, (węgiel, drzewo) 
jj sort mundurowych i pościelowych jak też i innych $ 
| materyałów — we Lwowie i okolicy do 10 km. odle- $ 
Ba głości, rozpisuje się pubiiczny przetarg. 
peł . Reflektujący na tę dostawę mają wnieść naj- 
j później do 25-go czerwca br. do Intendantury O. Gen. 
Lwów pisemne oferty z podaniem: 
1) dziennej maksymalnej ilości dóbr (w cetn.), do których 
przewozu oferent się zobowiązuje: 
2) ceny jednostkowej od 1 q według gatunku dóbr a to: 
a) w obrębie miasta Lwowa, 
b) poza rogatki miasta do 10 km. odległości. 
3) ceny jednostkowej według czasu (z podaniem po- 
jemności wozu) t. j. za środki przewozowe za tjs dnia i na cały 
RÓ dzień, licząc za Tfę dnia najmniej 4, za cały dzień najmniej 8 
W godzin efektywnej pracy ; uwzględnić również ewent. godziny 
M nadliczbowe i jak pod 2a) i 2b). 
Oferty muszą być zaopatrzone zatwierdzeniem Kasy wojsk. 
O. Gen. o złożeniu wadyum w kwocie 10.000 Mp. 
Zauważa się, że ilość dóbr mających być przewiezionych MH. 
nie da się obecnie bliżej określić. Poważnym oferentom udzieli EM 
się ewent. ustnych informacyi w biurze ref. należytości pieniężnych. 


Intendantura O. Gen. Lwów 
Nr. 25177/10. i 
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(MIN 


o mtynowanych urzędników administrat 
i iniynierów mechaników (Polaków) | Samme 


t i E id 


Wymagane oferty z podaniem curriculum 


2439 
"Nakładem „Spółki Sow Ear a Rinor naczejny Dr. ROGER BATTAGLIA, 
Drukiom Żaółk! dak „Prasa“ ui Svkoła 4. 


Zastępca redaktora nacz, JERZY KONARSKI 
Odpow. redaktor: M MACHALSKI. 


